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kowań francusko angielskich w sprawie Maro
ka panowało w opinii nie tylko obn Lezpośrea- 
nio za.nieresowanych państw, ale w całym kwie
cie cywilizowanym wielkie zdenerwowanie, któ
re wytwarza ogromna niepewność sytudcyi, za- 
gadkowosć najbliższych rezultatów tych niebez
piecznych rokowań i powszechna, chociaż nie
zupełnie jasna świadomość, że fan% w ustron
nych salonach berlińskiego ministerstwa spraw 
zagranicznych, toczy się wielka gra, "od której 
wyniku zależą być może, najbliższe i dalsze za
równo losy całej Europy. Chwilami zupełnie nie
spodzianie i z nieznanych pozornie przyczyn, 
powstawała ogromna panika, która wyraziła się 
nawet w Niemczech w postaci znanych runów 
na kasy oszczędności. Wprawdzie runy te tłó- 
maczono w prasie oticyalnej plotkami jakiegoś 
nauczyciela ludowego (!), ale wrażenie ich po
zostawało nadal, wzmagając tylko ogólne zde
nerwowanie. — —

DzBiaj, kiedy historyczne te rokowania za
kończyły się ostatecznie obustronnem porozu
mieniem, w rozmaitych ośrodkach wielkiej dy
plomacji zerwały się tamy wymuszonej dyskre- 
cyi i posypały się wynurzenia i rewelacyt, któ
re zgodnie świadczą o tern, że te złe prcecza- 
cin całej Eurrpy me były bynajmniej bezzasadne. 
Wszyscy bowism zgodnie twierdzą, że od koń
ca lipca aż do drugie; poiowy września, nienez- 
pieczbóntwc w^jny auglo-memieckiej było tak 
wielkie, że każdego dnia i nocy można było o- 
czekiwac rozpoczęcia krosów wojennych. W SDra- 
wle marokańskiej bowiem znany powszechnie 
antagonizm obu tych państw zaostrzył się do 
tego stopnia, że chwilami zdawało się, iż in
nych argumentów, oprócz trzydziesto-centyme- 
Towycn pocisków, obaj przeciwniei nie mogą 
już znaleźć dla siebie...
I Wedle rozbieżnycL wprawdzie, ale nie mn:ej 
uzupełniających się wzajemnie relacyj rozmaitych 
pism, które od dwóch blisko tygodni zbieraliśmy 
Dilmc, zakulisowy przebieg tego niesłychanie 
groźnego zatargu przedstawiał się w sposób na
stępujący:

Niemcy, widz 4e, że Francuzi na dobre usada- 
wiają się w Maroku, postanowiły pierwotnie za
orać ula siebie najlepszą część tego kraju, mia
nowicie jego krawędź nadmorską północno-za
chodnią nad Atlantykiem, z najlepszym z por
tów marokańskich, Anagirem. „Rheinisch Wust- 
phalische Zeitnng* opowiadała niedawno, ź j  plan 
ten rząd berliński przygotowywał sybtematycz- 
nie oddawna. Jeszcze bowem na kilka tygodni 
przed wysłaniem „Pantery" do Agadiru rząd 
niemiecki zawiadomił przeustawieieli prasy pół- 
oficyalnei, że wytworzyła się potrzoba zajęcia 
przez Niemcy terytoryum na północno-zachod
niej rołacl Afryki i że rząd już w najbliższej 
przyszłości gotów jest uczynić stanowczy i ener
giczny krok w tym kierunku. —

Kiody w wykonania tych śmiałych plenów 
kanon.erka niemiecka, ku zdumieniu całego 
świata, zajechała do Agadiru i zarzuciła ko
twicę w tamtejszym porcie, konsternacya. któ
ra z tego powodu zapanowała w Anghi, nie 
była bynajmniej mniejszą, niż w Paryżu, Już 
w trzy dni po tym wypadku sir Grey "dpyi ał 
oneyalnie ambasadora niemieckiego w Londy
nie, hj. Wolffa Mettern cha, jaki cel mają Niem- 
oy w wysyłaniu do Agadiru okrętu wojennego, 
i czy to ma być wstępom do okupacyi niemie
ckiej całego terytoryum prowincyi marokaL 
shiej Sas, które’ stolicą jest właśnie Agadir ? 
Odpowiedź Wolffa Metternicha nie została w

Foreign Office uznana za dostateczną. Wobec 
tego sir Grey, za pośrednictwem ambasaaora 
angielskiego w Berlinie, zwrócił się wprost do 
rządu tamtejszego z przedstawieniem’, że z pun
ktu widzenia Anglii, żadne zdooycze teryioryul 
ne Niuiniec w Muroku w ogólności, a na atlau 
tyckich jego wybrzeżach w szczególności, nie 
są dopuszczalne. Sir Grey zwracał nadto uwagę 
rządu berlińskiego, ze Anglia nigdy nie zgoc zi 
się na to, aby Niemcy usadowiły się w Agadi- 
rze i przemieniły go w port wojenny.

Na tę bardzo jasną notę angielską Eidarlen 
Waeehter nie spieszył z odpowiedzią. Upłynęły 
całe dwa tygoaoie, a z Beilins nie dawano 
Londynowi żadnej odpowiedzi. Wówczas Fo- 
reign Office postanowił działać energiczniej. — 
Ambasador angielsk: otrzymał instrukcje —  
jak opowiada „Matio“ —  aby w sposób s t a 
n o w c z y  zażądał wyjaśnień od gabinetu ber
lińskiego, a kiedy ten i tym razem wzbraniał 
się dać odpowiedź jasną, zaczęto w Iondynie 
przygotowywać się do wysłania —  „ u l t i m a 
t um"  ao Berlina, Równocześnie król angielski 
zwrócił się listownie do cesarza Wilhelma z przed
stawieniem całej, ogromnej doniosłości spornej 
kwestyi, Drugi zaś list napisał de Petersburga 
do cara, p ior ąe go, aby także ze swej strony 
oddziakł na Wilhelma. List króia angielskiego, 
a w kilka dn; potem także i carski w tej sa
mej spraw ie, otrzymał ceserz Wilhelm na wo
dach norweskich, dokąd udał się wkrótce po 
wysłaniu ,,Panteiy“ do Agadiru.1 Oceniwszy z 
tych pism całą powagę sytuacyi, cesarz W ilhelui 
natychmiast wrócił do Poczdamu, gdrne jeszcze 
tego samego dnia po powrocie zezwał do sie
bie ministrów wojny i roaiyna ki, i zażądał do
kładnego raportu o stanm armii i f.oty. Pod
czas gdy iamL3ter wojny na pytanie cesarza, 
czy arm.a gotowa, jest do wojny, odpowiedział 
bez wahania ' twierdząco, minister marynarki, 
admirał Tirpitz, oświadczył wręcz, że w obe
cnym swym stanie nota niemiecka nie może 
mierzyć się nuwet z jedną z trzecn eskadr an
gielskich, stojących na morza Północnem, nie 
mowiac już o całej flocie angielskiej. Admirał 
Tirpitz przytoczył cztery następujące powady 
tej niegutowości bojowej floty niemieckiej:

1) Kanał cesarza Wilhelma, łączący Bałtyk 
z Morzem Niemieckiem, nie jest jeszcze tak roz
szerzony i pogłębiony, aby mogły po nim prze
pływać okręty wojenne najnowszych typów.
2) Linie obronne, osłaniające wybrzeża między 
Brema a Hamburgiem, przede wszy stkiem zaś for
tyfikacje, zamykające ujścia rzek Elby i We
zery, zaopatrzone są w przestarzałą artyleri ę, 
która nie mogłaby przeciwstawić się należycie 
artyleryi Drcadnoughtów angielskich. 3) Nie
miecka flotyla łodzi podwodnych nie dorowuuje
flotylom Anglii i Francyi, ani pod względem 
T czby, ani pod względem technicznej doskona
łości. 4.) Artyierya floty niemieckiej jest zna
cznie słabsza od artyleryi floty angielskiej, do 
gdy pancerniki niemieckie uzbrojone-są w działa 
28 cent im et iwe, to na pancernikach angiel
skich znajdują się działa 30 i 34 cemime- 
trowe.

Kiedy do tej niewesołej relacyi Tirpitza 
przyłączyły się jeszcze bynajmniej nie zachęca
jące do wojny biuletyny finansowe, wedle któ
rych finanse N.emiec nic pozwalały w owej 
chwili na ryzykowanie Olbrzymiej wojny, ce
sarz Wilhelm przemieni1 się nagie w wiu]kiego 
zwolennika pokoju. Tymczasem w Londyni. 
gazie leszcze nie wiedziano o tem, że admirał 
von Tirpitz osiągnął już to, czego nie zdołał 
osiągnąć ambasador angielski, przygotowywano 
sie dalej do postawienia sprawy na ostrzu mie
cza. Ściągnięto cał* Lute antlantycką ku brze
gom wschodnim W ielkijj Brytanii, poczyniono

przygotowania ao monilu&cyi woj su lądowych. 
Z rzuceniem jednak kości jeszcze zwlekano. 
Zamiast wysyłać ultimatum, postanowiono je
szcze przedtem ze jeden z członków rząda wy
głos. ostrzegającą mowę pod adresem Niemiec. 
Tekst mowy zredagowano na radzie koronnej, 
poczem polecano ją  wygłosić kanclerzowi skar
bu Lloyd Georgowi. Mewa ta, pełna niezmier
nie silnych akcentów, wywołała pożądany dla 
Anglii efekt. Rząd niemiecki, którj dotąd upor
czywie milczał, nie odpowiadając wcale na czę
sto ponawiane pytania Foreign Off;ce’u, teraz 
przyszedłszy do pizekonania, że wojny prowa
dzić nie może, w ciągu dwudziesta czterech 
godzin wysłał do Londynu odpowiedź, w któ
rej baidzo kategorycznie oświadczył, że nie re
flektuje bynajmniej na zajmovranie jakichkol
wiek terytoryów w Maroku i że „Pantera11 w 
Agadirze-ma tylko demonstracyjne znaczenie, 
celem zamanifestowania, .że Niem.-y mają swe 
interesy ekonomiczne w Maroku.

Z chwilą otrzymania tej odpowiedzi w Lon 
dynie, niebezpieczeństwo natychmi istowego wy- 
bachu wojny wprawdzie minęło, ale w zupełno
ści byn&jmni 3j nie zost.de usunięto, ponieważ — 
rzecz jasna —  antagonizm angielsko-niemiecki 
zaostrzył się jeszcze bardziej, a istniejące mię
dzy obu państwan' naprężenie mugło w każdej 
chwili wywołać groźny wynuch W Anglii też 
w dalszym Ciągu trwały przygotowania wojen
ne i dyplomatyczne O tej stronie kwestyi sze
reg sensacyjnych szczegółów ogłosił członek 
Izby gmin, były kapitan artyleryi, obecnie zaś 
współwłaściciel wielkiego browaru, unionista 
F a b e r .  Na sobotnim bankiecie uuionistycznym 
wygłosił ou wielką mowę, w której omawiał po
stępowanie rząda liberalnego w ciągu całego, 
tak bardzo niebezpiecznego przesilenia, powołu
jąc się przy tem na informacye, które, jak 
twierdził, otrzymał z najwyższych i najbardziej 
kompetentnych żrodeł '
‘ „Wielka część z tego, co powiem, będzie 

z pewnością zaprzeczona —  zaczął kapitan Fa- 
ber —  Panowie jeanak możecie ją przyjąć za 
najpewniejszą prawdę, której dowiedziałem się 
ze źródeł najwyższych i najbliżej najwyższych 
leżących Ostatnie przesilenie marokańskie mię
dzy Niemcami a Erancyą było naazwyczaj po
ważne. Tymczasem zaś między członkami gabi
netu angielskiego psnowało rozdwojenie na 
punkcie sposobu ’ niesienia' pomocy Francyi. 
Znam nazwiska zarówao tych członków gabi
netu, którzy stali po stronie Francyi, jak i in
nych. Wymienię jednak tylko dobrych, przemil
czając złych. Otwarcie i bezwarunkowo oświad
czyli się za Francyą tylko L l o y d  G e o r g e  
i W i n s t o n  C h u r c h i l l .  Obaj chcieli po
zostać wiernymi układowi angielsko-trancoskie- 
mua.

się równało całkowitemu ogołoceniu wielkiej 
Brytanii z jakiejkolwiek obrony lądowej. - 

Sensacyjne wywody Faoera świadczą, że tak
że i flota angielska nie stała w chwili krytycz
nej na wysokości zadania, lecz że Istniała po- 
ważua obawa, iż Niemcy me dopuszczą do jej 
skoncentrowania, iecz rozbiją ją częściami. Tem 
się też tłómaczy owo zwlekanie rządu angiel
skiego z wysłaniem „ultimatum11 do Berlina. 
Wojna tedy wisiała na włosku, i to wojna ol
brzymia, w Skutkach zupełnie nie obliczalna. 
Uniknął jej tym razem świat cywilizowany dla
tego tylko, że — jak się okazuje —  Niemcy 
bały się Angin, Auglia zaś bała się Niemiec... 
Naprężecte jednak wzajemna, głęboka nieuf
ność i niechęć pozostały mięazy temi obiema 
potęgami także i na dął. Riedy więc jedna prze
stanie się bać arugiej, wiamo strasznej wojny 
zawiśuie znowu nad Europą.

Dalej rozwodził się mówca nad stanem armii 
i floty w czasie przesilenia, „Kiedy nadeszła 
chwila decydująca — opowiada Faber —  flo^a 
nasza była podzielona na trzy części: jedna le
żała na wodach angielskich druga na szkockich, 
trzecia na irlandzkich. Był moment, kiedy ża
dna z tych flot nie miała pojęcia o tem, gdzie 

-Się znajduje flota niemiecka. Wynikło stąd o- 
gromne niebezpieczeń sty/o, że Niemcy mogli ata
kować jednę eskadrę po drogm i porozbijać je 
oddzielnie. W chwili tego wielkiego niebezpie
czeństwa stanął na czele zarządu floty sam 
Winston Churchill, wezwał telegiaficznie ba
wiącego w Szwajcaryi sir John. Fishera i zwo
łał radę wojenną w admiralicji, która obmyśliła 
środki obrony11.

W dalszych swoich wywodach oświadczył 
Faber, że rząd angielski był gotów wysłać do 
Belgii na pomoc Francyi sześć dywizyj, t. j.
150.000 swoich wojsk regularnych, co byłoby

W o jn a  d y p lo m a ty c zn a ,
' (Tel. ,,N. Ref.*) L

Berlin, 24 listopada.
Prasa, omawiając ciągle jeszce oświadczenia 

sekretarza stanu Kideilen-Waechtera, zarzuca 
dyplomacji niemieckiej, że nie b y ła  dostatecznie 
informowana o usposobieniu wobec Niemiec, 
panująccm w Londynie. Gdyby bowiem dyplo- 
macya niemiecka znała to usposobieme, Kiaer- 
len-Waechier z pewnością nie byłby wysyłał 
„Fautery" do Agadiru, a dyplomacja niemie
cka nie byłaby ryzykowała kroku, który mógł 
się skończyć katastrofą. Opozycja zarzuca rzą
dowi, że dotąd milczał wobec opiuii publicznej 
o zacnowaniu się Anglii w czasie przesilenia 
niemiecko-f i aueuskiego.

Z wielkiem toż naprężeniem oczekują odpo
wiedzi G r e y a na oświadczenie Kiderlen- 
Waecbtera.

W  kołach parlamentarnych twierdzą, że zna
ną mowę angielskiego kanclerza skarŁi spowo
dował ambasador angielski w Paryża B e r t i e ,  
który udał się z Paryża do Londynu specyai- 
aie w tym celu, a b y  f a ł s z y w i e  p o i n f o r 
m o w a ć  r z ą d  a n g i e l s  ki  w d u c h u  w r o 
g i m  d l a  N i e m i e c ,  co wywołało znaną mowę 
kanclerza suarbu Lloyd Georgea.

s y t n & e y f .
! ( T e l e f o n e m ) .

Wisdefi, 24 listopada. 
(Zwrot w polityce ezes’iibj. -  Podwyższenie pożyczki 
uiwestycyj jej. — Rekoaipeasaty. — Przennalanie sekcji 

przemysłowej do ministerstw* haaila.)
Z w r o t  w p o l i t y c e  c z e s k i e ;  u w a ż a ć  

n a l e ż y  za  f a k t  d o k o n a n y .  W prawdzie 
nie jest pewnem, czy cały Związek, czeski, jako 
taki, przejdzie dó większości rządowej i głoso
wać będzie za prowizoryum bedżetowem i za 
innemi przediożeuiami rządowemi, w każdym je
dnak razie za fakt uważać należy, że C z e s i  
o p o z y c j i  r o b i ć  n i e  b ę d ą  i prawdopodob
nie Związek czeski uchwali dla swoich człon
ków s w o b o d ę  g ł o s o w a n i a  ras że więk
szość Związku, to jest Młodoczesi i agraiynsze, 
oraz klub czeiko-katolicki, g ł o s o w a ć  b ę d ą  
za r z ą d e m  p r z y  p r o w i z o r y u m  budż e -  
t o w e m  i p r z y  i n n y c h  s p r a w a c h .

Zwrot ten dokonany został nie tylno przez 
powołanie dwóch ministrów czeskich do gabi
netu, lecz także przez przyrzeczenie szeregu 
koncesyj na korzyść Czech w kwe^tyach gospo
darczych Uwzględniono zwłaszcza życzenia Cze

chów w sprawie r e g u l a c j i  i z e k  i b u d o 
wy d r ó g  w o d n y c h ,  oraz na pom różnych 
iiiW3Stvcy.j, przedewszystkiem na p o l n  k o l e i .  
Rokowania, prowaazone w tym kieiunku mię
dzy rządem a zastępcami czeskimi, zostały już 
ukończone. Czesi wyraźnie zaznaczają, że c h c ą  
. t e r a z  p r o w a d z i ć  p o l i t y k ę  p o z y t y 
w n ą

„N. Fr. Presse“ potwierdza wiadomość, że 
rząd zgodzn się na p o d w y ż s z e n i e  p o ż y c z 
ki, przeznaczonej na inwestycje, ze 109 m Ro
nów na 139 milionów. Jak wiadomo, poseł K o- 
l i s c h e r  zażądał w Kole poiskiem podwyższe
nie pozyczki o tę kwotę, z której 20 milionów 
ma być przeznaczonych na b u d o w ę  w a g o 
nów,  a 10 milionów na rozszerzenie s i e c i  
t e i e f o n i c z r e j .  Posłowie niemieccy i czescy 
z Czech mają Się dziś zebrać na wspólną na
radę, celem ułożenia konkretnego progiamu bu 
dowy dróg wodnych w Czechach, i podjęcia iu 
nych in westy cyj Program ten będzie wręczony 
rządowi. •

Niemcy z krajów alpejskich, mimo ze o trzy 
mali koieje alpejskie, jako rekompensatę za pó
źniejsze banały, zgłaszają Bię teraz do rządu , 
z żąaaniem r e k o m p e n r a t  za przedłożenie 
ncwtii do ustawy o budowie dróg wcdnyck.

Deputacyi posłów, która żaliła się u hrabieg* 
Stuergkha z powodu zamierzonego przeuiesieuii 
sekcyi dla pop:erania przemysłu ; rękodzieł z mi 
uisterstwa robót publicznych do ministerstwa 
handlu, oświadczył prezydent ministrów, że z po
wodu zamierzonego przydzielenia sprawy budo
wy dióg woanych do ministerstwa roDót publi- 
C7” ych, Koniecznem jest zmniejszenie agend te
go ministerstwa, nie bęćzie to jednak połączone 
z żadnym uszczerbkiem dla szkolnictwa prze
mysłowego i rękodzieł.

Z  K o ł a  p o l s k i e g o
( i ' e 1 e f o n e m.)

Wiedeń 24 listopada
(Minister d.a Galicji o braku wagonów, inwestycjach po
cztowych i telefonicznych. — O załatwianie p -et jmj 
Wydziałr kraj‘owego i dostaw rządowych. — Interpoli 
cya. —• Rada szkolna krajowe o zakładania nowych 
szkół. — Wybory do kcmisyj. — Zarazy bydlęce. — 

Sprawa chełmska. — O drzewo opałowe).
Sekretaryat Koła polskiego ogłasza następu

jący komunikat.
Na wczorajSzem posiedzeniu Koła polsmego 

minister D ł u g o s z  udzielał wyjaśnień w nie-, 
których sprawacb, pornszonycn na poprzedniem 
posiedzeniu. _  ą

1 ) W  s p r a w i e  b r a k u  w a g o n ó w . — 
W  ostatnich r  czasach wysłano do Galicyi dw» 
tysiące wagonów, to jest tyle, ile można było 
posłać ze względów ruchowych; Wskutek inter 
wencyi ministra dla Galicyi przyrzekł wczoraj 
minister kolei wysyłać do Galicyi 200— 40G wo • 
zów dziennie. Od czterech dni sytnacya się po
prawiła, gdyż pokrywą się około 80 proceni 
zapotrzebowania.

2) W s p r a w i e  n o w y c h  p o c z t  i s k ł a  
dn*c .  W  roku 1911 aktywowano 10 novycb 
urzędów pocztowych, to jest tyle, ile w 1911, 
nadto utworzono 40 składnic, do końca rokn 
przybędzie ich jeszcze 10. W  19x2 roku utwo 
rzona będzie znaczniejsza liczba urzędów i skła 
dnie pocztowych, gdyż podwyżka na ten cel 
wynosi dla Galicyi o 400 tysięcy koron więcej; 
nomększony będzie także persoual pocztowy, 
tak konceptowy i techniczny, jak manipnlacyj 
ny i ruchowy. - i - -

3) W sprawie bu łowy n o w y c h  l i n i j  t e 
l e f o n i c z n y c h .  Kosztem około 1,200.000 ko
ron wybudowane będą następujące międzymio

E ZORJAN.
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1IL0SC KRÓLEWSKA
P ow ieść h istoryczna 

z  cz a só w  W ładysław a Jag.ełły.

63 (Ciąg dalszy.)
Schwycił jej spojrzenie i zrozumiał. Już miał 

wj buchnąć słowem praway, ale powstrzymał je 
w porę, lisem się znowu podszył i rzekł.

— Ja mam dość z Litwą roboty, niech Ja
giełło o reszcie myśli... *

—  Panowie zarzucają mu, że zbytnio Litwę 
miłuje...

—  Wystarczj Litwie moje miłowanie, mech 
Jagiełło koronę hołubi...

_ — Kiedybo panowie beiłu dzierżą...
— i iech je wydrze, a po łbach!

/  —  Nie zuasz-li to panów polskich3 
’ — Znam i dla tego Litwy bronię przed ni 
mi! Ale i oni mu’e znają i pokorniej ze mną 
mówią, uiżeli z Jagiełłą. Znają i siłę moją i 
spryt. Nie wezmą mnie!

—  Ani Zbyszek?
—  Ani Zbyszek!

j — A  jednak on 1 mocen jest i rozumny!
— Nie, on twardy jest, ale daleko mu do 

mego rozumu! A  co do mocy... Słabszy jest.
- — Toż cała Polska za nim stoi!

• —- Caia Polska! A  cóż to jest caia Polska? 
Selki, czy choćby tysiące panów i półpanków! 
A każdy własnego rozumu się trzyma i chciałby 
nim rządzić! Ja Polaków znam! Dzielni luaziu! 
Szlachetność maja wielką, ducha dużego, ale

zlepu im brak! Dziś Zbyszek mi p.zewodzi, ju
tro połowa od niegt oupf -nie i przy innym sta
nie. To ich siłę rozbija Jak sprawa jest, to 
tam wszyscy gadają i częste dogadać sie nie 
mogą. A  u mnie? Ja sam! Ja ,eden! 9 o siła jest!

—  Przecież panowie to kwiat naiuda. Prawm 
są; trzeba uszanować wolę narodu, który przez 
panów radnych mówi... .

— Ba! Ale panowie radai me radzą, lecz 
rządzą... Na cóż więc im król?

—  A  jednalc Jagiełło pannie., ,
—  Panuje... e!
Ski żywił się i palcami po poręczy krzesła 

bębnie począł.
— Ty bys tak nie potrafił?
—  Wyznaję, że nie! U mnie tak: oluszkiem 

po łbach, aby się ponad inne nie wynosiły • 
ale Litwa wielka jest!

— Nie zazdrościłeś nigdy korony?
Spojrzał n? księżnę podejrzliwie i znowu od

powiedź, co mu ją harda dusza na język sunę
ła, wstrzymał

  Wielkoksiążęca czapka wygodnie siedzi
na głowie, a jak ją po same uszy nacisnę, to 
aż mi ciepło!

— A  przecież bardzoś bliski tej korony...
—  Jav Jakto? —  zapyte’ żywo.

*■ Księżna nieznacznie uśmiechnęła dę, jakby 
myśli tajone odgadła.

—  Tożeś opiekunem królowej Jadwigi Gdy
by Jagiełło małoletnią osierocił, ty za nią bę
dziesz rządził.

—  Myślisz, że pragnę tego, że pragnę Jagieł- 
łowej śmierci? —  zawołał porywczo.

—  Nie, lecz przypominam ci, bo wszystko stać 
się może, a panowie pokazali ci, jak cię cenią 
i szanują.

—  Panowie wifdzą, iż rządzić potrafię i pod

moją opieką na Polskę nikt palcem nie kiwnie. 
Ale...

—  Ale? ,
—  Wybierając muie opiekunem pokazali całą 

chytrość swoją'
—  Jakżeż to?
—  Bo uznali j'uż teraz Jadwigę królową 

i mnie ją uznać kazali!
i —  Toż słusznie.

- -  Rozumie się! Jeno wielu z nich. myślało, 
że ja po Jagielle zapomnę korony i niby to 
zamknęli mi wrota pod nosem!

Księżna roześmiała się szczerze.
—  Może nie tak?
—  Gdyby cię teraz słyszeli i przekonali się, 

jak jesteś rozumny . przenikliwy, jeszcze raz 
by to samo postanowili!

—  Byłem ja im kiedyś wrót ai<_ zamknął, co 
prowadzą do stolca litewskiego! —  zawołał 
groźnie Witołd. ■

Zaczął chodzić po komnacie.
Ks. Aleksandra śledziła go wzrokiem.
Ona tak dobrze go znała! Ale sojuszniczką 

mu była często, bo on jej pomagał, podkopując 
■'aPcełaryę królewską, któr; je; wrogiem była. 
Zazdrościła nieraz Witoldowi ■. Litwie, rosną
cym w potęgę, bo patrzyła, jak się jej własne 
księstwo Mazowieckie w strzępy daiło

—  Ale! — zawołał Witold po chwili — od 
czdge innego zaczęliśmy, a uo czego innego do
biegli. Jakżeż tam Jagiełło?

—  Szczęśliwy! i
—  A  Elżbieta?

1 —• Trudno ją przeniknąć, lecz zdaje się. że 
i ona szczęśliwa. Jaka szkoda, że tak późno...

- , 7 ° ?  ■ m
—  Ze tak późno to szczęście przyszło,.; ^
—  Przecz tak?

— Takiej trzeba było kobiety i takiego ko
chania, by dać Jagielle prawdziwe szczęście 
i uczynić go królem!

•— Nie zbabiał przy niej?
—  Przeciwnie, nigdy tak dzielnym nie był. 

Panowie, co go tyle lat znają, poznać teraz nie 
mogą. Dobry, sprawiedliwy, szczodry, jak za
wsze był, ale teraz dopiero czują, że to" był król!

—  Elżbieta mu przewodzi, przeciwko panom 
buntuje?

— Nie, ona go tylko Kocha, jak ona jedna 
tylko potrafi...

— Eh.. Jakoż to ona,..?
Stary podwikaiz w nim się odezwał, ale księ

żna niby nie słyszała zapytania.
—  Wiesz, jakoś się obawiał, iż macocha 

z niej wylezie, gdy Jadwigę zobaczy. Jagieho 
też pewnym nie był. Zaczął coś mówić o spo
tkaniu w Nowym Sączn, aie rie śmiał wypo
wiedzieć ni obawy, ni prośby. A gdy się zje
chali, to jeno oczy rozwierał, a bicie serca 
dech mu zapierało. Rodzona matka czulszą być 
dla Jadwigi nie mogła. Przygarnęła dziewczyn
kę, jak własna, a cześć jej inką okazywała, :ż 
wszyscy zdumiewali się. Żeby choć raz do dwo
ru powiedziała inaczej niż „królowa11, ale nie! 
I wszystkim, co jej się przypodobać chcieli 
przypominała, źe Jadwiga jest król vą, przez 
naród uznaną, 4e ona dziedziczką Kaziuierzo- 
wej korony, Ludzie, co się niechęci spodziewaj 
lub sami siać ją  chemii, zdumieli się i musieli 
zamilknąć, a maluchna królowa, której może 
już niejedno złośliwi podszepnęl" czuła się szczę
śliwą i jak do rodzone1 matki lgnęła. Jagiełło 
nie wiedział, jak Elżbiecio - dziękować, że 
szczery jest, więc i zdradził sie, jak wielkiej 
obawy miał. A ona jeno słodko uśmiechnęła się* j 
i rzekła mu:

;— Nie jesiem-li ja twoja?
—  I ja t  myślisz, z serca jej to szło? — 

zapytał Witołd podejrzliwie.
—  Z najszczerszego!
—  Kochają się wciąż jeszcze?
—  Co raz więcej! Pomnisz przecie, jak Ja

giełło przy żonach usiedzieć nie umiał, a wciąż; 
po kraju jeździł i pod własDym dachem rzad-’ 
kim gościem był.

— A teraz, wierę, wciąż razem'
—  Rzadko Elżbietę opuszcza, a zawsze spie

szy z powrotem. Co to za kochanie! Jam go 
tek wesołym, tak rzeźkim nie widziała nigdy! 
A Heiża — to sama słodycz!

i —  W  łaskach u ciebie!
— Bo godna!
—  Bogata jesł ! Zapewne gronostajami pod

szytą być musi.,. Nie tak, jak ja... lisem
— Ty wiesz, że tak jest i radeś temu!
— Ja? A mnie co po tem?
— Mój Witoldzie, zostawmy udawanie dia 

innych. My się znamy Z tymi, co lisami pod
bici, był słaoy —  z tymi, którzy gronostaje 
królewskie godnie noszą był mocnr! s

—  Powiem Elżbiecie, jaką w tobie ma przy
jaciółkę!

—  Wie ona to!
—  Dlatego też powiedziałem, iz c : to chyba 

na korzyść wychodzi...
— Ja mych spraw bronię i me na żartw. 

O dobra ziemskie zabiegać muszę, ale to ci po
wiadam, że mej przyjaźni za pieniądze nie aaj$ 
nikomu!

.Wcbirzyła stę widocznie. Chmura jej obiadta 
na czole.

Zamilkła. - (C. d. n.)
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btowe linie telefoniczne: 1) Lwów - Brzeżany- 
Czortków Zaleszczyki z odnogami Czortków Cho- 
rostków i Czortków-Hdsiatyn. 2) Lwów-Żółkiew- 
Sokal - Uhryncw z odnogą Zółeiew • Bełżec. Ze
zwolenie na budową linii Lwów-Śniatyn i Czort- 
ków-faianisławow nastąpi temi dniami. Na rok 
1912 uzyskaj minister stanowcze przyrzeczenie 
gruntownego rozszerzenia sieci kablowych w 
K r a k o w i e  i L w o w i e ,  oraz sprawienie apa
ratu a u t o m a t y c z n e g o  dla Lwowa; dalej 
rozpuczącie budowy linij telefonicznych wzdłuż 
S°ły» V. ’ sły i Sann, to jest: Oświącim-Kraków- 
"Nadbrzezie-Jarosław-Przemyśl Sanok, Ino”  Kra
ków - Krzeszowice, Ruzdól* Bor/nicze; wreszcie 
rekon&crnkcyą rozmaitych sieci prowincyoaal- 
nycŁ, uwłaszcza w Tarnopolu. Minister ^rzyrze ■ 
ra, te Dędzie sią starai o wybudowanie w roku 
1912 limi Czortkow Kozaczówka z odgałęzie
ni imi BorszczuW - Skała, Kraków-Mogiła, Busk- 
Milatyn, Krosno - Dukla, Kołomyja- Horodenka, 
Sanok-Lisko. Stryj-Stanisiawów, Krasów-Wieli- 
ezKa, Chabówk ‘-Rabka, nadto dmgiej linii Lwów- 
Tarnopol i linii Wadowice - Kain-rya i Ludko- 
wicealyśienme.

■4) W sprawie załatwienia przedlożen Wydziału 
krajowego u władz centralnych, minister zwró
cił się do Wydziału krajowego z prośbą, aby 
zawoze udzielał mu odpisów podań, na razie zas 
przysłał wykaz tych swoich podań, o których 
załatwienie mu chodzi, a które mają zalegać u 
władz centralnych.

5; W sprawie dostaw mundurów dla pod- 
urządmków i sług dyrekcyi kolejowej w Stani
sławowie zażąaał minister od ministra kolei ca
łego akta rozdania tej dostawy, a po otrzyma
niu go podejmie odpowiednie dalsze kroki.

6) Co do dostawy obuwia dla obrony krajo
wej i uwzględnienia przy iem otowarzyszeń 
szewskich w Starym Sączu wyjaśnia, że spóisa 
szewska w tym mieście dostała przed kilku ty
godniami zamówienie dla wojska na 9Gs par, 
a cech na 600 par obuwia, zaś w sprawie roz
dzielenia dostaw między poszczególne stowaizy 
szenia w kraju ma minister otrzymać w tycL 
dniach szczegółowej wy jaśnienie z ministerstwa 
robót publicznych i poda je do wiadomości Kola. 
Minister zapewnia wkoócu, że wszystkie spra
wy, pornczcne przez posłów jego opiece, bęazie 
z całą energią popierał n władz centralnych 
i starać się będzie o pomyślne ich załatwienie.

Nawiązując ao wyjaśnień ministra, wnoszą 
różne żądania dotyczące ich okręgów wyborczych 
pp Banaś, Wysocki, Haiban, Slesłowtcz, Lasocki, 
Rychlik, Witos, Buzek, Matakiewicz, Stern, Sta
rowieyski i Zieleniewski.

P. Li uzek przedstawia potem tekst interpe- 
lacy w sprawa traktowania roootników polskich 
w N amczech P. J a w o r s k i  pop.era tę inter
pelacją i stawia do niej poprawkę. Koło przy
jęło mterpeiacyę wraz z poprawką.

Prezes B i l i ń s k i  podaje do wiadomości Ko
ła wyjaśnienia, nadesłane p-zez Radę szkolną 
krajową w s p r a w i e  z a k ł a d a n i a  nowych 
s z k ó ł  ś r e d n i c h  w G a l i c y i .  Wedle tego 
wyjaśnienia, powstało od roku 1901 począwszy 
29 polskich szkół średnich z językiem polskim 
(29 gimnazyótp i 3 szkoły realne), a w r. 1905 
jedno gimnazyum z językiem ruskim w Stani
sławowie Na posiedzeniu Sejmu z 5 listopada 
1908 zgłosił pos. Stadnicki rezelucyę, wzywa
jącą Radę, aby wzięła pod rozwagę sprawę za
łożenia nowych szkół średnich, a przedewszyst- 
Liem szkół zawodowych, handlowych, przemy
słowych, rolniczych itd., i zdał sprawę Sejmowi. 
Rezolucyę tę uchwalono wraz z dodatkiem pos. 
K. Lewickiego: „z uwzględnień em petrzeb obu 
naioduwości". Rezoltatem starań Rady szkolnej 
w tym kierunku było wstawienie w budżet i 
założeń " nowych państwowych szkół przemy
słowych w Jarosławia, Baczaczu, niebawem w 
Telatynie, a nadto zorganizowanie nowych od
działów i kursów przy państwowych szkołach 
przemysłowych we Lwowie i Krakowie. Meino- 
ryał Rady szkolnej krajowej podaje dalej roz
wój akcyi około zakładania szkól handlowycn

Co do s z k ó ł  ś r e d n i c h ,  to sprawa ta nie 
przyszła na porządek dzienny Sejmu i nie zo
stała zadecydowana. Przypuszczając, że Sejm 
ua najbliższej seoyi sprawą tą się zajmie, Ra
da oświadczyła się za utworzeniem w roku 
191l trzech nowych szkół średaich bez ozna
czenia miejsca i prosiła o wstawienie stosownej 
kwoty ryczałtowej na pokrycie kosztów. Gdy 
zaś i Sejm, zwołany z końcem roku 19'0, wsku
tek obstrukcyi ruskiej, sprawy tej nie załatwił, 
Rada szkolna przedstawiła ministerstwu wnio
ski aby z owegu kredytu ryczałtowego zezwo
liło na założenie samoistnej filii gimnazyum w 
Samborze, z językiem polskim, i takiejże filii 
z klas równorzędnych w gimnazyum św. Jacka 
w Krakowie; następnie o udzielenie snbwencyi
10.000 kor. dla gimnazyum prywatnego w Czoit- 
feowie. Oprócz tego na ginmazynir orywatne w 
Borszczowie wstawiono, na propozycyę Rady 
fezk. osobno 5.000 kor. W budżecie na r. 1912 
powiększono ową kwotę ryczałtową do 40.000 
kor. To umożliwia Radzie szkolnej sraj. przed
stawienie wniosków o założenie nowych szkół 
z początkiem roku szkolnego 1912, przyczem 
Rada szkolna pragnie gorąco, aby wnioski swo
je mogła oprzeć na uchwałach najbliższego Sej- 
mn.

Oprócz tego, wobec pizepełnieuia szkół i za
łożenia tylu szkól średnich prywatnych, Rada 
szkolna opracuje program załatwienia tej kwe- 
styi, obliczony na szereg lat, przyczem jednak 
bierze pod rozwagę w pierwszym rzędzie zakła
danie nowych szsół p r z e m y s ł o w y c h  i han
d l o w y  c h, których potrzeba stała się napra
wdę naglącą.

Przystąpiono do rjboru  k o m i s y i  p a r l a 
m e n t a r n e j  w której skład weszli dotych
czasowi posłowie, miauowime pp. Buzek, G er
man, Jaw or3ki, K oiytow ski, Śrsdniawski i  W ró
bel

Do komitetu dla sprawy budowy n o w y c h  
k o l e i  l o k a l n y c h  wybrały poszczególne gru
py pp. Białego, Czaykowskiego, Głąbińskiego i 
Zieleniewskiego.

P. L a s o c k i  pizeJsraw:a stosunki w komi
syi Izbowej dla z a r a z  b y d l ę c y c h  i panu- 
iące lam w większości nieprzychylne usposo
bienie dla ziagoazenia przepisów wetervnary j  no- 
policyjnych. W  kom syi tej objawia się zamiar 
ooostrzen a ich . wydania zarządzeń, utrudnia
jących w y w o ź  o y d ł a  z G a l i c y i .  Dlatego 
mówca przedkłada projekt noweli do ustawy o 
zar izacn i prosi o upowaznnnie wniesienia go 
w Izbie.

W  dyskrsyi nad k l ę s k ą  p r y s z c z y c y  za
bierali głos pp. Skarbek, Stapiński, Haller

Kozłowski, KorytowsKi, Koiischer, Madej, La
socki, German, Matakiewicz i Wróbel.

P. K o i i s c h e r  przedstawia wniosek, aby 
pYezyąyum Koła odbyło w tej sprawie konfe
rencję w obecności ministra dla Galicyi, na
miestnika, posła Lasockiego i szefa sekcyi Erda, 
referenta ministerstwa rolnictwa, radcy mini 
steryalnego Bmdera, oraz szefa sekcyi Engla 
z ministerstwa skarbu.

P. S k a r b e k  czyni wniosek, aby Koło wy- 
braio deputację z 10 członków, Któraby z mi 
aistrem dla Galicyi na czele przedstawiła pre
zydentowi ministrów s z y k a n y  r z ą d u  k r a 
j o w e g o  wobec ludności włościańskiej.

P. S U w i u s K i  urguje u ministra skarbu 
sprawę przedłożenia dzierżawy podatków kon- 
snmcyjny^h przoz gminę m. Lwowa i omawia 
sprawę chełmską, stawiając wniosek, aby wy- 
daDo w tej sprawie odezwę i wniesiono mtei- 
peiacyę w Izbie.

Komisya parlamentarna wraz z wnioskodawczą 
ma się zająć tą sprawą. ^

Pos K i e s k i  zwraca się do ministra dla Ga
licyi w sprawie dostarczenia drzewa opalowego 
dla zarządów więeszycn miast.

E c h a  z  T r ? p o 3 I s u .
CPVo drogi w głąb Tiipolisn. — Strefa lotrych piasltó..'. 
Wędrujące pagórki. — ^nropcjakie i ifryltańbki- iwic- 
nsęta juczne. — Rzucanie w tok do studzien. — Zte żni

wa w Tripolidie i ich ikutki).
Teoretycy przy zielonym eaoliKU w Rzymie wy

pracowali dokładny i trafny zreiz ą plan obsadze
nia wybrzeży tripoliUńskich. Wszystko odbyto się 
dokładnie według tego p'anu. Miasto Tnpolis zajęto 
po trzydniowej zbytecznej kanonadzie, inne miasta 
z mniejszym nakładam strzelaniny, ale bądź co 
bądź po gorących, walkach. Miasto Benghasi bro
niło się wcale uporczywie, Derna również nie pod- 
ddałj się oarazu, a mała mieścina Homs stawiała 
stosunkowo najsiiniejsz; opór. Włosi zajęli także 
starą przy stań Mersa Tobiuk, gdzie kilkanaśoie ro
dzin Tj baokich z trudem pracuje na życie. Te miej
scowości są w rękach Włochów, którzy z nich nieh 
nie pozwolą eię wyrugować. Ale postać rzeczy 
zmieni się, gdy Włosi przystąpią do wy kontma 
drugiej części planu, do wyprawy w głąb kr*ju.

Doiąd nie wiadomo, w jakim kierunku przedsię- 
wezmą W łosi pochód w głąb Kraju, którego anek- 
syę sak szumnie ogłosili —  czy dalszą, ale bez- 
pieczuiejszą drogą na południe, ku Dżebbel Gha- 
rian, czy uciążliwą drogą na południowy wschód, 
ku górom Taihuna. W pierwszym wypadku nie
przyjaciel pozostałby na skrzydle 1 ruchami flan- 
kowemi ciągleby niepokoił armię włoską, w drugim 
wypadku otwiera się przed Włochami 6 dolin, któ
re bez wyjątku muszą obsadzić, jeżeli chcą unik
nąć takiego pogromu, jaki spadł na Francuzów w 
Tyrolu podczas wojen napoleońskich. Zajęcie owych 
dolin z pewnością nie będzie łatwe, trudno buwiem 
przypuścić, ażeby oficerowie tureccy, wykształceni 
po europejsku, nie zbudowali tam silnych bastyo- 
nów.

Ale chcąc rozpocząć pocnód czy to w pierwszym, 
czy drugim z wymienionych kierunków, potrzeba 
przedewszystk'em przekroczyć strefę przejściową, 
dzielącą wybrzeże od punktów wyjścia dalszej wy
prawy. Ta strefa przejściowa ma ku południowemu 
zachodowi około 80, ka południowi 120 do J40 
kilometrów szerokości. Na dragą stronę tej strefy 
muszą Włosi eię dostać, gdyż nie mogą poprzestać 
Da zajęcia samego wybrzeża. Maszą przejść przez 
piaski, które niegdyś były dnem morskrem.

Już w odległości 1 kilometra od miasta Tripo- 
usu rozpoczynają się wydrav piaszczyste, tu i o- 
wdzie tyiko przerywane skrawkami stałego terenu. 
Ladzie i zwierzęta zagadają się eo krok głęboko, 
działa i wozy nie mogą ruszyć z urejsea. Wiel- 
łądy, mogące jedynie pokonać te trudności, są 

obecnie w bardzo małbj liczbie, gdyż Arabowie, co
fając się w głąb Kraju, zabrali jo z sobą. Trzeba 
je sprowadzać z Egiptu i Tunisu —  ale temu stoi 
na przeszkudzie neutralność mocarstw, a więc An
glii, protektorki Egiptu, tuaz.eż Francyi, protektor
ki Tunisu. Konie, muły i osły, sprowadzone z 
Włocb, są dubrze odżywione i silne, ale najpierw 
za ciężkie do piaszczystego terenu, a powtóre... 
pochodzą z Europy. To znaczy muszą pić przynaj
mniej 2 razy na dzień. Koń airyuański pije raz 
na dzień, a w razie potrzeby tylko co drugi dzień. 
Wielbłąd pije co czwarty dzień.

Okoliczność ta jest ogromnie aoniosłą w kramie 
piaszczystej, gdzie zwykle w promieniu 100 kile 
metrów nie ma ani jea ,ej studni. Ale i te nieli
czne stnanie cofający Bię nieprzyjaciel może na 
długi czas uczynić zupełnie bezuż/terzneml. W y
starczy wrzucić do stadni ciało zabitego towarzy
sza broni. Biada tym, którzy w kilka godzin pó
źniej napiją się takiej woay. W  odległości 12 ki
lometrów od Tripolisu na południe znajduje się 
dosyt obfity w zimie zbiorn-k wody Ain 8arah, to 
snaczy kwitnące źróJło. Tutaj obecnie znajduje się 
główna siła Terków, ich punkt oparcia.

Do tego pnnktn wiedzie wcale dobra droga ka
rawanowa. Ale następnie rozciąga się piaszczysty 
pas, mający eona mniej 20 kilometrów szeroboaci. 
Tntaj wznoszą się czerwone pagórk1', zwane wę- 
drnjącemi dlatego, że nieustannie pod działaniem 
wiatru znikają i wyrastają na innych miejscach. 
Te pagórki są postrachem dla mieszkańców pusty
ni, zaś dla Euro; ejczy ków stają się nieraz niepo
konaną przeszkodą. Silne wielbłądy na tych pia
skach w przeciągu godziny mogą zaledwie przebyć 
3 kilometry. ■ Ta strefa lotnego piasku ciągnie się 
od wybrzeża morskiego kolo Sidi ben Nur równo
legle do gór, aż do przeciwległego punktu nad mo
rzem. Tu i owdzie tylko są małe oazy ze źródła
mi nieobfitomi. Małe karawany mogą tataj z tru
dem zaopatrywać się w zapasy żywności i wody— 
wielkie oddziały wojsk ni« mogą wcale na to li
czyć. Lekki nawet wiatr może sprowadzić klęskę, 
a biada, kiedy zawieje groźny i zgubny wiatr po
łudniowy, zwany „gibli44. Ten wiatr wysusza zbior
niki wody, psuje mechanizm Karabinów, pomimo 
wszelkich zasłon, wywołuje popłoch pomiędzy zwie
rzętami i ouazwiadnia energię ludzi.

Ale w ohecnem położenia potrzeone bu jebzeze 
inne działania wstępne. W  odległości .20 kilome
trów od Tripołisu na zachód leży miejscowość San- 
sur, zajęta przez Torków. Trzeba ją  zdonyć przy 
pomocy floiy. Dalej cały pas lasów palmowych i 
i liwnych na przestrzeni około 35 kilometrów trze
ba odebrać z rąk Arabów. W  tym wypadku arty- 
lerya floty włoskiej joż nie meże użyczyć pomocy 
wojaku lądowemu, które nieustannie musi czuwać 
i  być gotowe do walki z coraz to śwleżemi hufca
mi Arafc 5w, ciągnących z głębi kraju.

A  wreszcie kto odpowie na to, gazie jest połu
dniowa granica Tripołisu r Ozy na 100 kilome
trów od wybrzeża, na połuduiowym skrajna Fessa

hu ? Tak utrzymywali Anglicy i Fraueuzi w roku 
1399. Jednakże Turcy twierdzą, że należą do nich 
także góry Tibbu i Uadżenga. Dzisiaj nika jeszcze 
nie myśli o wojnie w tych stronach, ale hasła bo 
jowe i ,am zabrzmią kiedyś, a wtedy ludność tu
bylcza chwyci za broń, jak tc było niegdyś w Al- 
gerze. Duiąd W łosi zajęli kilkokilometro wy pas 
nadbrźeżny, a już tyle polało się krwi —  co bę' 
dzie później, gdy rozpocznie się właśuin wojna.

Należy wspomnieć o jednej jeszcze ofallozaoścL 
W  oatatn.ch kilku latach deazcze opóźniły się 
snacznle, ckntkiem czego zbiory Oyły bardzo akiom- 
ne. W  całym Tripolisie panuje wielki biak żywno
ści 1 paszy, a lnaność bardzo znbożała. Wrosi są 
dzą, żc głód złamie Torków i Arauów 1 skłoni i eh 
do poddania się. Alu ta nadzluja może się nie 
Bprawazić. Głóa będzie może właśnie pęazid zgłod
niałych tuOylców na wojnę. W  obozie znajdą jaką 
taką żywność, dostawioną z głębi Afryki, a mogą 
także liczyć na zdobycie jej u Włochów.

To ą wyniki zupełnie nieobllozalne. W łosi po
winni się uczyć u swoich kuzynów F  nenzów, 
Którzy bardzo Irogo opłacili doświadczenie w spra
wach kolonialnych, gdy przystąpili do zaboru Al ■ 
gisrn. Wystarczyłoby nawet to, co w ostatnich la* 
tacL Francuzom wjdarzyk się w Maroku. Byłem 
podczas wypadktów wojennych ar Casablance —  
piszo antor korespondencyi, z któ* ej czerpiemy te 
szczegóły —  widziałem wojnę w krUnie Rif, by
łem podczas powstania w Jemenie, ale tak dziwnej 
wojny, jak obecna w Tripolisie, nie widziałem. 
Ostatecznie rząd w Konstantynopolu zgodzi się na 
pokój, ale czy 3godzą się na niegn tubylcy w Tri- 
polisie? Niechaj znajazie się tuiaj Abć el Kader, 
albo 3u  Amara, a wtedy Arabowie na przemian 
będą podtrzymywać wojnę przez dziesiątki lat. Te 
„nowe Włochy “ na ziemi afrykańskiej pochłonąć 
mogą jeszece bardzo dużo krwi i pieniędzy.

K r o n i k a .
K r a k ó w ,  24 listopada.

Drożyzna Irtlę9a. Posiedzenie komisyi aprowiza 
cyjnej Rady miasta odbyło uię wczoraj. Na po
siedzeniu tern omawiano w długiej i wyczerpującej 
dyskusyi wnioski magistratu w sprawie wydania 
przepisów targowych na wzór wiedeńskich. Przede- 
wszystkiem jednak spotkały się z żywą epozycyę 
ze strony zastępców uechn rzeźników i masarzy 
pp, tBialika i W ajdy wnioski demukratycznych rad
ców miejskich, pp Dąbrowskiego i ara Wascnga. 
R. Dąbrowsnl żądał dokładniejszych badań staty
stycznych co do eon towaru żywego na targowicy 
i utworzenie mięszanej komisyi w tym ce'u, radca 
Wasung zaś postawił wniosek na Radę m., uby w 
najbliższym terminie kontraktowym wymówić rze 
źnikom dzierżawę jatek dominikańckiuh I zawrzeć 
z nimi nowe kontrakty, na mocy których prezy- 
dyum miasta miałoby prawo nsranawiać maksymal
ne ceay mięsa w tycli jatkach sprzedawanego. 
Wniosek ten przyjęła komisya i uchwaliła przedło
żyć go Radzie miasta do uchwały. Eędziemy więc 
mieli sposobność skonstatować w najkrótszym cza
sie, czy większość Rady m.ejsklej pragnie rzeczy
wiście zmu'ejszonia drożyzny mi.ra i pohamowania 
rzeźnikow Krakowskich. .

Drugi wniosek r. m. Watiunga, domagający się, 
aby magistrat jrzedłożył w jak najkrótszym cza
sie projezt popierania masarzy, kto.ryby zgodzili 
się na normowanie maksymalnych cen ze strony 
gminy, spotkał stę lównleż z gorącym sprzeciwem 
p. Bialika, który na- posiedzenie komisyi prayaz-.dł 
z wiadomością, że masarze krakowscy postanowili 
zniżyć ceny wędlin od 3— 5 proc. (oolem, gdy ce
ny trzody spadły conajmoiej o 20 proc., przypisek 
red.). Gdy wniosek radca m. dra Wasunga został 
przez komisyę przyjęty, oświadczył r. Rialik, że 
wobec tego stanowiska komisyi, cofa zgłoszenie 
Zi iżuoiu cer wędlin, gdyż nie może na to pozwolić, 
abj  gmina stwarzaia konkurencyę masarzom kra
kowskim. (Jest ich siedmiu I Przyp. red.)

Dzięki więc wnioskom członków demokratycznych 
Rady, sprawa drożyzny mięsa weszła w stadyum 
aktualniejszo i Rada miasta będzie zmuszoną w te-j 
Kwestyi zająć stanowisko i wypowiedzieć się, miej
my nauzieję, w myśl żądań ogdło ludności.

W sprawie tej z prezydyum miasta otrzymujemy 
następujący Komunikat:

Na wczorajszem posiedzeniu komisyi aprowiza- 
cyjnej radca m, Bmlik przedłożył cennik wędlin, 
według którego ooniżono ceny przeciętnie tylko o 
16 nal. na kilogramie, czyli od 3— 5 procent. —  
Objawiły się przeto zdania, że zuiżka ta nie jesi 
wystarczającą. Referent magistratu podał do wia
domości, że na wezwanie magistrala, wystosowane 
do stowarzyszenia rzeźDików o zniżenie cen mięsa, 
nadeszła odpowiedź, żądająca w tej sprawie zwoła
nia ankiety. Wobec tego magistrat przedłożył ko
misyi wniosek o przedłożenie komisyi aprowizacyj- 
nej, a następnie Radzie miasta projektu regulami
nu dla sprzedaży mięsa na placach i ulicach, ewen
tualnie także i w jatkach poddominikańskich, za
wierającego na wzór Wiednia postanowienie, iż 
stanowisk udzielać się uęuaie tylko tym rzeźnikom, 
którzy zobowiążą się sprzedawać mięeo po tonach 
nie wyższych, niż ustanowione przez magistrat.

Wniosek ten, tudziez wniosek radcy m. dra 
Wasunga, aby na w szelki wypadek wypowiedzieć 
kramy w jatKach i wyn?jąć ponownie tylko tym, 
którzy powyższe zobowiązanie przyjmą, uchwalono.

Przyjęto również i d -iszy wniosek p. dra Wa- 
aunga o udzielenie poparcia tym masarzom, któ
rzy by powyższe zooowiązania przyjęli. Uchwalono 
dalej wniosek r. m. Dąbrowskiego o przyspieszenie 
ntworzenia komisyi w sprawie stwierdzania cen 
bydła na targowicy miejskiej, której regulamin 
magistrat już opracował.

W sprawie posiedzenia Rady m. Krakowa,
które zwołane być ma na wlurek 28 b. m., aeacya 
szkolna uchwaliła wezwać prezydyum do przeło
żenia tego terminu, albowiem w Jzleń ter 28 bm. 
odbędzie się premiera „Legionu". Spodziewać uię 
należy, że prezydyum posiedzenie Rady przeznaczy 
na dzień inny.

Akoya urzędników przeciw droZyźnle. Jutro
o godzinie 6 wieczorem odbędzie się w lokaln eko
nomicznego Związku urzędników i profesorów przy 
ulicy Szewskiej ]. 21 posiedzenie reprezentantów 
Wozystkich krakowskioh instytucyj finansowych oraz 
jpeoyalnej uomisyi ZwiązKu, złożonej z cp. dr Lan
ga, dr Bajdy i r. m Biskupskiego, w sprawie 
wspólnej akcyi co do organizowania spylek spoży 
wczych i budowy tanich domów dla urzędników.

Mleczarnia miejska. Na wczorajszem posiedze
niu komisyi “ prowizaeyjnej, przedłożył magistrat 
prujekt utworzenia mleczarni z trzema sklepami i 
pracowni dla przeróbek, tudzież przedłożył cztery 
oferty na dostawę mleka, żądająo na powyższy oel 
12.000 K. Po dłngiej dyskusyi uchwalono wybrać pod
komitet, ziużocj z tj?ecn radców, który ma się

starać o uzyskanie Korzystniejszych ofert i prze 
dłożyć ostateczne wnioski, czy mleczarnię z dniem 
1 Btycznia należy założyć.

Nowy docent. Miuister oświaty zatwierdził u 
chwałę grona profesorów w sprawie dopuszczenia 
dra Kazimierze Władysława K n m a n i e o k i e g o  
jako docenta prywatnego ogóinej i austryackiej sta
tystyki na wydziale prawniczym nniweisytetn Ja 
giJiońbkiego.

Walne Zgromadzenia członków Związkn artys
tów malarzy, rzeźbiarzy 1 gralików odbędzie się 
w d. 27 b. m. o godz 6 wieczór w sali Paiacu 
SpiSKiego. '

Konkurs na zadanie szacnowe. „Tygodnik Ilu
strowany8 rozpisał w nr. 46 z 18 listopadt. kon
kurs dla autorów polskich na Kompozycyę zadania 
szachowego. Bliższe szczegóły we wspomnianym 
numer se. - ■

Z  teatru miejskiego. Obsada ról >r „Legionie 
St. Wyspiańskiego, który we wtorek 28 o. m. ukaże 
się na scenie krakowskiego teatru, jest następująca 
papieża Grzegorzr X V I gra p. titępowski, papieża 
Piusa IX  p. Stanisławski, cara Mikoiaja I  p Je- 
dnowski, Mickiewicza p. Solski, Krasińskiego p 
Weyohert, matkę Makrynę Mieczysławąką p. W y
socka, ks. Alekbandra Jełowickiego p. Bończa, 
Wandę Knszlówrę p. Janiczowna, postać Siawy p. 
Wielandówna, Fortuny p. Mo.ozowiczówna, Rapsoda 
p. J. Węgrzyn, Świtezianki p. Kopc/ewskt, Demusa 
p. M. Węgrzyn, Wolności p. Broniczówna, Cezare 
p. Marjańuki, Oaeeinsa p. Stanisławską Starca p 
Siomaszko, Guślara p. Kosiński. W  scenach, zbioro
wych „Legionu“ bierze nadto udział cały niemal 
artystyczny peisoi.al teatru.

W  przeaatawienin „W esela8 w sobotę o godzi
nie 3 J/a po południu —  rolę Rauheli po raz pierw
szy odtworzy p. Ken&rdówna.

Wystawa w Związku artystów. Z inieyatywy 
Związku artystów, zawiązał bię pod przewoćaictwem 
pruf. Aientowicza komitet artystyczny, który zaj
mie się urządzeniem w loKaiach Związku (Pałac 
Spizki I. p.) szeregu wystaw. Otwarcie pierwszej 
wystawy nastąoi z początkiem grudnia. Artyści, 
pragnący wziąć w mej ndział, zechcą nadsyłać zgło
szenia wraz z dziełami sztuki pod adresem Związku 
najpóźniej do Jnia 29 b. m., w Którym to dniu 
odbędzie się jury Równocześnie otwiera Związek 
z dniem 1 grudnia w Pałacu Spiskim, kurs wie
czornych rysunków z żywego modela t. zw. crcąuis, 
na które, ze względu na ograniczoną liczbę ucze
stników, należy jak najwcześniej się zapisywać.

W „Ognisku8, stów. drukarzy i litografów w Kra 
kowie, obędzie się w niedzielę 2€ b. m. dla człon
ków i ich rodzin, a także i gości p i e i  w s z a  z a 
b a w a  t a n e c z n a ,  - Początek zaba y o godz. 6 
wieczorem, koniec o 11. Wstęp dlr członków * go
ści 80 hal. wraz z podatKiem gminnym za okaza
niem zaproszenia, które wydaje sekretarz stowa
rzyszenia (Rynek gŁ 1. 12, III p.) od godz. 7— 8 
wieczór. Osoby starsze, towarzyszące rodzime, mają 
wstęp wolny. Slroja spacerowe. i

Karygouna m istyfikacya. W  nnmerze 625 na
szego dziennika pojawiło się płatne ogłoszenie (pod 
liczbą 9052), donoszące o ślubie p. Alfreda Kulki, 
nżyniera, z p. Maryą Zychuniównią, nauczycielką 

szsoły wydziałowej w Morawokiej Ostrawie. List 
z tekstem powyższego ogłoszenia i należy '.ością in 
zera.ową otrzymała administracja naszego pisma, 
a ogłoszenie zostało Umieszczone, juk to zawsze 
dzieje się w podobnych wypadkach. ,

Tyinczarem p. 11, Zychoniówna zawiadomiła nas, 
io  ogłoszenie to jest z ł o ś l i w ą  m i s t y f i k a c j ą ,  
obliczoną na sprawienie przykrości wymienionym 
w ogłoszenia osobom. Wydawnictwo naszego dzibn- 
o£ka z zasady n i g d y  i p o d  ż a d n y m  r u n 
k i e m  n i e  w y m i e n i a  auterow czy to artyku
łów, czy korespoLdi-ncyj, czy nawet ogłoszeń. Za
sady tej przestrzegamy także wówczas, gdy mfor- 
macya okaże się fałszywą, jednakże bez złej woli 
autora. W  tym wypadku jedLakżo z ł y  z a m i a r  
jest zupełnie widoczny 1 dlatego list razem z tekstem 
wspomuiauogo ogłoszenia posłaliśmy p. Maryi Zy- 
ohun.ównej, która na podstawie tego pisma zdoła 
może dowiedzieć się, kto się dopuścił płaskiej mi- 
styftkacyi. Ukaraniem winnego, czy winnej zajmie 
się sąd.

Hauł chryzantemowy, który odbędzie się jutro 
25 b. m., w salach Staregc teatru, zapowiada się 
świetnie. Wiele osób z prowincyl zaKupuo Diiety. 
Główną atrakcję stanowi „żywy dziennik8, przy 
pomocy naszych wybitnych sił dziennikarskich —  
rzecz po raz pierwszy na rant wprowadzona. B i
lety naoywać można w księgarni Krzyżanowskiego.

Drugi kunuert Towarzystwa muzycznego ścią
gnie dziś niewątpliwie znaczną ilość słuchaczów, 
aiDowiem program zawiera dwa genialne utwory 
symfoniczne, Których wykonanie należy w Krako
wie do rzadkich wydarzeń artystycznych. Słynna 
IX  symfonia Beethovena (trzy części) i „Czar 
Wielkiego piątku8 Wagnera z opery „Rarsifał8, 
którą wykonują w Europie tylko w Bayreuth, sta
nowią punkty programu najbardziej interesujące. 
Prócz tego grana będzie uwertura Bcethoveua, 
„Koryolan8 i niezwykle barwne w instrumentacyi 
Tańce słow.anskie8.

Wieczór listopadowy. Ku uczczeniu 30 roczni
cy powstania listopadowego, odbędzie się staraniem 
Sokoła, uroczyBty wieczór dnia 26 b. m, Program 
1) Puionez, odegra orkiestra „Sokoła". 2) Słowo 
wstępne, wypowie Mieczysław Dąbrowski. 3) „Straż 
nad WiBłą“ , odśpiewa chór „Sokoła pod kierun
kiem prof. Stanisława Bursy. 4) Odczyt prof. dra 
Aug SokołowBuiego. 5) P'esni patryotyczne, odegra 
orkiestra „Sukoia8. 6) Deklamacya; „Opowiadanie 
Sobolewskiego8, (część III. Dziadów A. Mickiewi
cza),- wypowie p. CzohańsKi. nczeń p. Gabryelskie- 
go, 7) Ogólne odśpiewanie pieśni: „Boże Ojcze8 i 
„Jeszcze Rolska*4. Początek o godzinie 6 tej wie
czorem.

Pospiech  pocztowy. List pieniężny, nadany w 
Warszawie dnia 14 b. m., doręczony zosta* adre
satowi w Krakowie w dniu 21 b. m. Dodać na
leży, ze dok.adny adres na kopercie i obecność adre 
sata w Krakowie wykluczała w tym wypadku wszelką 
zwioKę, której winę jak Stwierdziliśmy ponosi w tym 
wypadku poczta krahowska.

Śmierć pud kolami pociągu. Dzisiaj w nocy
zr lcziouo w Krowodrzy Murowanej na tat zw. 
„VorbahuLofie8 zwłoki okoto 30 lat liczyć mogą
cego mężczyzny, któremu pociąg towarowy, wycho
dzący z Krowodizy do Rłassowa o godzinie dzie- 
Biątej, odciął głowę. Z papierów, jakie przy nim 
znaleziono, rozpoznano, że nazywa się Antoui Bu
dził i był maszynistą kolejowym, a jak świad
czy znaleziony przy nim list, popełnił samobójstwo. 
Zwłoki desperata odwieziono do zakiadn medycyny 
sądowej.

2  k r a j u .
Otwarcie i poświęcenie szkoły gospodarstwa 

dla kobiet w Ortowy na Śląsku odbędzie się o.

26 b. m, na którą to nrobZj stość Koło P ić 
L. jak najserdeczniej i/azystkicb, kotnn los kre—. 
naszych leży na sercu zaprasza, zawiadt miając za 
razem, że odjazd nastąpi w niedzielę 26 b, n 
godz. pół do 7 rajo, a powrót o 8 lub o 11 ’
czorem. Zgłoszenia do uczestnictwa przyjmuje Koł 
Pań T. S. L. (Szpitalna 7, II p.). Nie wątpimy, i  
w pierwszym rzędzie wszystkie Stowerzyrzenia ko 
biece wyślą delegatki na te tak doniosłą tam n* 
krosach urojzystość. t  . . . . . . .  ,

Zarazem zwraca się Koło Pań do osób dobre, 
woli, by raczyli łaskawie dopomódz do uposażeni 
tej szkoiy, choćby jak najmniejszemi darami, przy 
syłając czy to mapy, lab portrety królów polskich 

wielkich aasz.ch Dohaterów lub książki do pow
stać mającej biblioteczki, tak bard :o tej instytucj 
Kresowej potrzebnej.

Program uroczystości jesi Lastępująoy: ’ O godz.
6 rano naoożeusuwo w kościołach katol.ek.m i e- 
wangelickim; o godz pół do 2 poświęceń a i ot wal
cie szkoiy; przemówienia, obiad; odjazd o godz 5 
lub 7 wieczór W jjazd z Krakowa o godz. pół d(
7 rano.

Trzobinia, 22 listopada (Napływ Prusaków. — 
Rozszerzenia dworca kolejowego. —  Powrót robot
ników sezonowych. —  Porządki. —  Kradzieże wę-
&la)-

Coraz większy napływ Prusaków do Trzebin, 
daje się zauważyć. Po zajęciu przez nich szeregu: 
przedsiębiorstw fabrycznych, przyjeżdża tu cora^- 
więcej inżynierów, urzędników i robotników nie
mieckich, tak że dotąd ozy sto polska Trzebinia; 
przebierać zaczyLa jakiś międzynaroaowy cnara 
kter. Smatny to obraz, zwłaszcza gdy s:ę zważy, 
że tyle polskich sił zawodowych sznkać musi pra 
cy poza granicami kiaju. Jako równie smutny 
objaw zanotować należy, że w powiecie chrzano 
wskim odbywa się systematyczne wyknpno ziem 
polskiej przez eksploatujących ją  Prusaków. — 
W cnwili, gdy o międzą za kordonem w zaborze 
praskim, toczy się zacięta walka o każdą-niemal 
piędź ziemi polskiej, tntaj całe dobra, od wieków 
do rodzin polsKich magnatów należące, nabywają 
wcale nie drogo Prusacy.

I obecnie pod Trzebiną toczy jię dobijanie tar
ga o sprzedaż trzech pięknych wsi. Jedi»ą z nich 
jest wieś M ł o s z o w a ,  z pięKnym stylowym sta
rym pałacem Potockich. Oferentami są Prusacy. 
Spodziewać się jednak należj, że znajdą się jesz
cze choćby w ostatniej chwili polscy nabywcy i 
uchronią te aobra przed pruskim zakupem. Raczej 
należałoby te dobra lozparceiować między włościan 

Obetnib odbywają się prace pized\, stępne około 
wymiarów i zakupna gruntów, potrzebnych do roz
szerzenia dworca kolejowego w TrzeDini. Sprawa 
ta nader astnalna dla Trzebini, będzie zapewne 
jaz najrychlej załatwioną pomyślnie i zniknie z nb 
szepo dworca tak niebezpieczna dla ruchu koleje- 
wego ciasnota.

Fala powrotna robotników sezonowych z Prus 
do kraju płynie dalej tłumną masą. Przez Oświę
cim i Trzebinię, jak obliczają pobieżnie, powróciło 
dotychczas z zapracowanym na obczyźnie gioszem 
do krajn 50 do 60.000 robotników i robotnic- 

W  Trzebini, wśród mieszkańców słyszeć się da
ją liczne utyskiwania na nieporządki, panujące na 
ulicach. Szczególnie dotKliwym jest brak należyte 
go oświetlenia głównej ulicy, łączącej dworzeo ko 
lejowy z Rynkiem. Gmina, mająca do tego odpo
wiednie środki, winna braki te usunąć i więcej 
starać się o kulturalny wygiąd Trzebini

Podobnie, jak dawniej na dworcu towarowym w 
Krakowie, mnożą Bię obecnie w Trzebini kradzie 
żc węgu z nociągów, stojących na tutejbzym dwor
cu. Żandarmerya miejscowa energicznie wyłapuje 
sprawców kradzieży i dddaje ich sądowi do oka- 
rama.

Dą&rowa, 22 listopada. (Straszny wypauek. —-- 
2  T. S. L  j  ■’

W  młynie w [Bolesławiu wydarzył się wczoraj 
rano wypadek, którego ofiarą padło życie ludzkie 
Kiedy robotnik Józef Cyranowicz był zajęty dole 
waniem oliwy do rezerwoaru maszynowego, nagła 
z niewykrytych dotąd przyczyn wpadł między spry-i 
cńj koła rozpędowego, tak, iż to oderwało mu ubią 
nogi. Po wypadną był jeszcze przytomny. Przybył 
wkrótce na miejsce katastrofy dr Rappaport z Dą* 
orowy i opatrzył nieszczęśliwego, który jednak 
wkrótce skonał. Zarządzona komiaya sądowo-'ekar 
ska przeprowadzi, w tej sprawie śledztwo.

Pod przewodnictwem dr Moskwy odbyło się wczo
raj posiedzenie sekcyi odczytowej T. S. L., na któ- 
rem uchwalono ze względu na bliski termin obchu- 
au listopadowego, urządzić odczyty popularne o 
powstaniu listopadowem w oKolicznycu wioikach i 
tc już w najbliższą niedzielę.

Pożar, z  N. Sącza donoBi nasz korespondent: 
Przez nieostrożność Błużącej, która ptzy lampie D.N 
pychała siennik, zapaliry się gumna leśnie lówki w-j 
Frycowe; w majątku hr. A. Stadnickiego SnutKiem 
uagiego ognia spaliło się 9 szriik bydła, 2 koni* 
i 13 BZtuk trzody chlewnej.

Ze Starego Sącza piszą nam: W  niedzielę 11 
b m. w sali tutejszego Sokoia odbyło się przed
stawienie amatorskie na dochód Tow. Szkoły ludo
wej. Grauo frodowską „Ciotunię14. Sztukę wystaj 
wiouo Dardzo starannie, a doskunałe opracowania 
pamięciowe pozwoliło amatotom rozwinąć na soenib 
akcję pełną werwy, przedniego hnmoru i oddt-J 
trafnie charakterystykę tych ulubionych postaci. 
To też gro amatorów święciła laury. PcDlicznośó 
pod wpływem tego szczerego, zdrowego humoru u- 
bawiła się, wynagradzając wykonawców barzą oklas
ków. Zachęceni tern powodzeniom amatorzy mulą 
wznowić w najbliższych dniach sztukę w No^yin 
Sączu, oproszeni przez tamtejsze Koto T, S. L.

! Pożar w Zakooanem . We wtorek o godzinie ( 
wieczór wybuchł pożar w willi „Orlej" przy ulicy 
Kościeliskiej. Prawdopodobnie z powoda nieostro 
żności słażby zajęły się przybudówki. Spłonęły da- 
cby kuchni i komórek. Dzięki przytomności sąsia 
dow Agaiy Jauikówny, Jana Roja i Jana Sobcztń 
ka, oraz rychłej i uzielnej pomocy straży pożarnej, 
umiejscowiono ogień w gouziuę. W illa jest własno: 
ścią p. Wojciecha Krzeptowskiearo, sekretarza gmin
nego; mieszkają w niej obecnie pp Poletyłłowie 
Zofia Waikowiczowa, dr Józef Diehl i Otylia Jam- 
menfeldówna.

Agitacya syonistów. w  Galicyi bawi obecnie 
dr L e w i n ,  były poseł dj pierwszej Dumy rosyj
skiej, a obecnie członek naczelnictwa powszocncej 
partyi syonistycznej. W raz z sekretarzem partyj 
n/m Blumenfeldem zwołał dr Lewin we Lwowie, 
Krakowie, Rzeszowie, wielkie zgrouauzenia ludowe, 
w których przemawia o istocie syonizmn. Dr Le
win przemawiać będzie nadto w Stanisławowie, 
Tarnowie, Kołomyi, Tarnopolu, Brodaca, Samborza 
i innych miastach galicyjsaicn. Zgromadzenia we 
Lwowie 1 w Krakowie były tłumnie odwiedzana 
przez masy żydowskie.

łyfine piwa: IL a lm b a c iis k ie , P l I i A t ń -
k l e ,  „ C e s a r s k i  I d r ń j 44 1 j P o r t e r  Glówn y skład na Kraków i wwincyó generalnego zastępcj 

rzy, w a d z ie  dcPnabycia*! r ł przy ul. Mostowej L. 12 w Krakowie u Antoniego Tyłki
Telefon N r 560.

Zamówienia na prow ucyę  
uskutecznia się nabychiuiast,



ju iotupaua i m i ,

Z e  ś w F g i i a *
M^d Hrimiabek W Poznaniu. Przez rrzy nm

•tgłe obradował w Poznania pierwszy w Wiel- 
* “P isce —  a, o ile Dam wiadomo, takie pierwszy

Polsce Z j a z d  z i e m i a n e k ,  p o ł ą o z o n y  
j* m a r s e m  s p o ł e c z n y m .  W  zjeździe tym 
'*7k fo udział przeszło I 00 kobiet z pośród wiej 
. ®iej inteligencyi, giownie ze sfer więzszej własno- 
Wz...iLkiej. Przewodniczącą wybrano inicjatorkę 
fjazdn panią T a m o w ą  ze Slomowa. Tematy wy
płoszonych referatów dotyczyły głowuio kwestyi 
FPoiecznych. O zjaździe tym pisze „Dziennik Pc 
'Hański4'.

- r ist 10 niewątpliwie objaw bardzo pożądany i 
fio lce  korzystny. Większe bowiem i trudniejsze, 
J '• w l ażdetn inuom społeczeństwie, obowiązki 
rPe'niać u nas mosi k o  Di e t a .  Stanu wi ona ważny 
jaardzo, powiedzieć nawet można, nie narażając się 
i*a zarzut przesady, do pewnego i topnia najwa 
fńlejezy czynnik w obronie naszej narodowej.
;Wpływ jej bowiem nie tylko na młode, dorastają- 
f  pokojenie, ale I na całe społeczeństwo Jest bar
dzo wielki, nieledwle decydujący.

Sprawa Ronini 3ra Z Warszawy donoszą* Ape- 
lacya w sprawie hr. Bohdana Roniklera i protest 
prokuratora co do Zawadzkiego rozpoznawane będą 
Pi zez diugi departament karny warszawskiej Izby 
falow ej. Znaczną część przedwstępnych czynności 
lnż załatwiono; w tych dniaca rozważana będzie 
frzez Izbę kwesty* wezwania szeregu świadków 
nowych, na których powołała się obrona. Po roz- 
Wiżenin tej kwesuyi rozważony będzie termin roz 
))rawy. Śprawa przypuszczalnie Bądzona będzie w 
lityczni u.

Obchód listopadowy w Wiedniu odbęazie Bię 
staraniem koła imienia królowej Jadwigi polskiego 
I W . SzKoły Ludowej w Wiedniu 3 grudnia, w 
■ali gremium kupieckiego w nowym gmachu przy 
placu Schwarzenberga 1. 16. Czysty dochód prze
inaczony na ntrzyuidnib szkółek polskich. Słowo 
Wstępne wygłosi posei Włodzimierz Tetmajer. —  
W  wieczorze wezmą udzisł pp.: M Lewicka, pri- 
madona wiedeńskiej opery Indowej,. St. Orzelski, 
Józefina JuraiJ, (planistKa), dr Julian ILuasohin, 
Jan Wolanek, artysta akrzypek, oraz cnór „Lutni

Wybuch prochu. W  piwnicy pewnego domu w 
Blowieacn pod Pilznem (Czechy) wybuchnął zapas 
pruchn, własność iirmy Saorepa. Po wybuenu po
wstał pożar, Ltóry zniszczył część domn jnż przez 
Wy bacn uszkodzonego. Sąsiednie domy zostały przez 
Rybach równie uszkodzone. Szkoda jest bardzo 
znaczna, ale z ludzi nikt nie poniósł szwansn 
WiaJza śledcza przypuszcza, że wybuch spowodo
wała zbrodnicza ręEa.

Trucicielstwo. Z Borna na Morawach donoszą: 
Jakaś młoda dziewczyna dała na ulicy nieznanemu 
cbłopa^owi paczkę, polecając mu, ażeby ją  zaniósł 
de pomieszkania nan zycniela Zakoralka Służąca 
Wspomnianego nanczyciela, Marya Beuiscbke, do 
którego paczka była zaadresowana, otworzył* ją 
i wydobyła z niej ciastka. Po jednem ciastku dała 
dwom małym synLom nauczyciela, którzy wkrótce 
po ich spożyoiu umarli pośród objawów zatrucia. 
Policya uwięziła siostrę służącej, podejrzywując, że 
ena przysłała te ciasttta.
i Agent prowokacyjny w Budapeszcie. Węgier 
■ki organ oocyaino-demoKratyc ny „Nepszawa" ogio- 
tlł dlugib sprawozdanie Dezyderego SUberstelna, 
fnnkoyonaryusTa partyl sooyaino-demokratycznej w 
Budapeszcie, zawierające rezoiucye o stosunKu Sll- 
bersteina do polioyi budapeszteńjuiej. Po jednem 
se zgromadzeń secyalno-demokratycznych —  pisze 
SUbersteln w swo om sprawozdanie —  agent poli- 
cyi zaproponował Silbersteinowi. iżeby dawał po- 
lcyi poufne infonu&cye o wewnętrznyob ■» rat ach 

partyl, Siiberstein o tej propozycji zawiadomił kie
rownictwo partyl, która postanowi.*, ażeby Silber- 
Btein podjął się donosicieistwa. eelem zyskania do
wodów, że policya w Budapeszcio uprawia tego ro

dzaju system szpiegowski. Siiberstein otrzymywał 
la te usługi 70 koron miesięcznej płacy. Pieniądze 
te oddawał zarządowi partyl, który obecnie wezwał 
policyę, ażeby za pokwitowaniem odebrała te pie
niądze. Siloerstein otrzymywał instrukcje od szefa 
policji politycznej, radcy Garlathiego, tudzież od 
ł oncepluty Audrefc. JU,&ł on przedewazj otkiem do
nosić, jo  zamierza Jocyalno-demokracya przeciwno 
hr. Stefanowi Tiazy w Aradzie, tndzież czy Bocya- 
liści urządzą podobne demonstracje przeciwko dro- 
łyźniu w Budapeszcie, jakie odbyty „ię w Wiednia. 
Sprawa ta wywołała sensację i będzie przedmio
tem interpelacji w Sejmie węgierskim. P olicyi nib 
przeczy, że Siiberstein był na jej osłngaeh, twier
dzi jednakże, iż sam ofiarował swoje usługi, powo
łując się na swoje złe położenie materyalne.

Proces przeciwko Skarzyńskiemu-Tomaszew- 
tkfemu. Czytelnicy znają z naszyci, sprawozdań 
sprawę antoniego Skarżyńskiego, recte Tomaszew
skiego, który jaku włamywacz umknął z Bosy i, 
następnie miał zatargi z policyą w Krakowie, a 
wreszcie wyjechał do Buffalo, gdzie pośród Polonii 
tamtejszej odgrywał wybitną rolę, aż go wreszcie 
zdemaskowano. Dnia 10 b. m. rozpoczął Bię w 
Buffalo proces karny przeciwko nieme. Tamtejsze 
pismo polskie „Polak w Ameryce* pudaje następu
jąco szczegóły z pierwszego dnia piocosu:
I Dnia 10 b. m. rozpoczął się proces, jaki wyto
czono ze struny rządn przeciw A. Skarżyńskiemu
0 nieprawne uzyskanie papierów obywatelskich. 
Oskarżenie przeciw Skarżyńskiemu wniósł Leon 
Olszowski z Buffalo, powołując się na świadoctwo 
A, Kaudlera z Krakowa. Gdy komisarz rządowy, 
f i  o b i n a o n , zajął miejsce, zgrom adzeni w liczbie 
kilkunastu obywatele Polacy, ciekawi procesu i naj
bliżsi z otoczenia Skariyńskiego, zasiedli w maień- 
kim pokoiku na czwartem piętrze federalnego gma
chu przy oliey Ellicoit. Naprzód komisarz oświad
czył obrońcom prawnym Skarżyńskiego, że trzeba 
zmienić iormę „wa-antn", ponieważ tamta nie jest 
zgodna z tożsamością osób, wnoszących oskarżenie
1 prawnie nieuzasadnione jeat aresztowanie oskar 
żonego, z tej przyczyny, że A, K a n d l e r  j e s t  
d r e m  A d a m e m  K a s p a r k i e n r  z K r a k o w a .  
Jak postanowiono, tak też uczyniono.

Potem powołano „deputy-kierka" powiatowego, 
h a p l n ’a ,  który zaprzjsiągł, że w binrze klerka 

powiatowego oskarżony zrobił zeznania, na mocy 
których papi6ry obywatelskie mu wydano. Chapin 
nie pamiętał jednakowoż, czy znajdujący się w są
dzie Skarżyński był identyczną OBObą, i dalej ze
znał, że jakkolwiek w oskarżeniu znajduje się 
oświadczenie, jakoby klark Prlce przysięgę przyj
mował, to pomimo tego on, Chapin, pamięta dosko
nale, iż przysięga przed nim składaną była. Zapi
sano to wszystko do protokulu, jako rzecz ważną.

Zapanowało ożywienie, gdy prawnik rządowy 
Palmer powołał na świadka przeciw oskarżonemu 
A d a m a  K, “ s p a r z a .  Świadek ten oświadcza, że 
nazywa się jak powyżej i żc mieszka przy nlicy 
Torper.

K a s p a r e k  na zapytania zeznaje, że w roku 
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1900 wiosną mieszkał w Krakowie i tam w sadzie 
był aasknltantcm Dalej, że wraz z drugim urzędni
kiem prowadził protokół przy zdjęcin fotograficznem 
ouarzyńskiego i że fotografie pokazana przez adwo
kata Palmera jest tą samą. Kasparek dalej twier
dził, że wówczas to słyszał, jak oskarżony poda 
wał w sądzie krakowskim nazwisko swe, a nie 
było niem Antoni Skarżyński, ale Konstanty To
maszewski. Było to jedenaście lat temu i o tem 
najzupełniej był przekonany i utwierdzony. Nie 
Jiylił się pod tym względem. Opowiedział także 
Kasparek, że był adwokatem, następnie pracował 
dla gazet wiedeńskich i wszystko u niego znajduje 
się w porządku. Oddano go w ręce obrońców oskar
żonego po tych pytaniach, a ci zaraz na wstępie 
dowieJziell się, że Kasparek przebywał w Ameryce 
pod nazwiskiem Adama Kandłera.

Kasparek przyznał się, że przybywszy do Ame
ryki, został zmuszony do powrotu i po raz drugi 
przybył tutaj, pracując na okręcie jako posługiwacz 
i następnie wyjechał z Jersey City do Filadelfii, 
Wilmlngton 1 N. Jorku. -  -

Na tum skończyło się przesłuchanie Kasparka, 
adwokat zaś rządowy oświadczył, Iż nie mając 
żadnych dmszych dowodów przeciw oskarżonomu, 
żąda oJroczenia rozprawy aż do 28 listopada, na 
cc się obastronnie zgodzono. Następna rozprawa 
odbędzie się w dniu 28 b. m.

Zmarli.
Władysław B i l i ń s k i ,  towaity » a sztuki dru

karskiej, przezywszy lat 43 umarł w Krakowie.
Lanra W y s o c k a ,  b. nauczycielka prywatna, 

umarła w 84 r. życia.

Dar Grunwaldzki. P rofesorow ie  g im n a zju m  w 
P od górzu  w p ła iili do zarządn g łów n ego T . S. L . 
K rakow ie k w otę 7 6 1  K  8 0  hal.

W  ad min. „N . R e form y 4' *ł0ż y ł 1 Jan  Jerzew ski 
(1 0 0  rubli) 2 5 4  K.

Repertoar twatru niiejsk.ego im. Słowackiego 
w Krakowie.

W  piątek: „Upiory". (Występ St. Vysookiej.)
W  .botę po południu: „Weuelo44; wiuczór: „Noo li

stopadom a".
W niedzielę jju południu; „Kośoiuałko pod Racławica

mi" w eozór: „FaWel I*.
W  poniedziałek teatr zamknięty.
We wtorek, środę, czwartek, piąteir, sobotę i niedzie

lę: „Legion".
■łepem-tuar teatru miejskiego we Lwowie.

W  obot^ po południa: „Barbara Radziwiłłówna"; —  
w.eozór: „Cnotliwa Zuzanna",

niedzielę po południa: „Hm ka"; wicozór: „Krakn- 
wiaoy i goraie", *
Uniwersytet ludowy Im. Adama Mickiewicza 

w Krakowie, Szewska 16.
W piątek: P. Henryk Kołodziejski: „Filozofia Dawi- 

di Humea", (Ii wykład.)
W sobotę: P Vi ł. W eyobert Szymanowska: „Legion11 

Wyopiańskiego. '1 wykłsMA
W niedzielę: P. Tytus Filipowioz: ,,0  Anglii", (II po- 

gadanka).
Szkota nauk spułeczno-politycznych.

W  piątek od godz. 8 - 7  Dr F. Perl: hiutory* socya 
iizmu w Polsoe; cd godz. 7— 8: Dr B. Limanowski: 
Rncn rewolucyjny w 1848 r ;  od godz. 8 —9; W Stu 
dnicki: Ameryką i Kuropa.

Powszechne wykłady uniwersyteckie
w ani; I si-kołj realnoj o goóz. 6 .

W  piątek: Frof. dr Józef Flaoh: „0  Fryderyku Szyl- 
lorze". (V wykład )

W punied;.ałeki Pror. dr Józef Flaoh: „O Fryderyku 
Szj Parze'. (VI wykład).

We wtorek: Prcf, dr Józef Flach i „0  Fryderyku 
Szyllerze". (VII wykład.)

-E*. *I s k u >, K rz y » z  t ot ury
S  Wynajmuje i sprzedaje pierw-

izo.zeanycL fabryk fortepiany, pianina, harm^* 
uie i pianoh za gotówką ino na spłaty nawet 
Jwadziestomiesnczne. Instrumenty używane od
cen najniższych.

D z i a ł  e k o n o m i c z n y * 4
■ y« p( atkow e. Krajowa dyrekbya akarou 

wyznacza termin a) do przedkładania wykazów po- 
or w s u_ owy°h dla użytku przy wymiarze po

datku osobłsto-dochonowego ua rok 1912 od 1 do 
31 stycznia 191%  b) do prze kładąnia fasyl w 
ceiu wyn*’aru podatku re n lu ^ g0 i podatku UOubi- 
8to-dochodowego na rok 1912 do 31 stycznia 11912

* Składnice pr.cztowe powstają i  gradnia w 
»Vyżnem (okręj doręczeń urzędu pocztowego w 
Ozudcu) I Poczapacn (Biały Kamień),

*  Niewypłacalność. Galicyjski Związek wierzy
cieli we Lwowie, ul. Wałowa 11, ogłasza niew • 
plac&lność firm: 8padkob. Jakóba Adama, handel 
szewskich artykułów we Lwowie. I>aw'd Hersch 
Linser, kupiec w Moczarach ad Ustrzyki. Lelb 
Deutscher, handel skór w Stanisławowie. Adolf 
Gliick w Rutach.

£  s :  .1 1  o d c z y t c  w e j .
W  zapełnionej po brzegi sali Starego teatru, md, 

wił wczoraj p. L. H. M o r s t i n  o „Legionie" W y
spiańskiego, Zainteresowanie odczytem miało swe 
źródło nietylko w aktualności teioato, wobec za
powiedzianego na dzień 28 b. m- przedstawienia 
„Legionu44 w teatrze, ale po części także budziła 
je esoos młodego prelegenta, który, jako redaktor 
miesięcznika „Mnsaion", dał się poznać aferom li
terackim, jako umysł żywy i kulturalny, zajmujący 
się intenzywnie zagadnieniami współczesnego pi
śmiennictwa.

Podjęty temat p. Morstin njął ze stanowiska ni- 
btoryozoficznego. W  „Legionie44 uderza go przede- 
wszjbtkiem tło dziejowe, na które Wyspiański rzu
ci żj . 't  drgnienia polskiej duszy w pamiętnym ro
ku Wi7‘ n, ładów 1848. Wziąwszy sobie wugóle za 
cel awt twói ;zo >ei przenoszenie do pobzyi legend, 
które żyją, Wyspiański tradycje „Legionu" polskie
go Mickiewiczowskiego z piedestału »zcl wiekowej 
przeniósł w ramy dramatycznego utworu, dając w 
poazcztgOlnj sh obrazach akcent wszystkim uczuciom, 
_iyślom i naaziejum serc polskich. Wiara w Ideał 
kle rowała piórem, które w „Legionie" oddało 
cały wyBiłek uczucia, czyniąc bohaterem tego, co 
był uosobieniem cierpienia za mi ouy, a którego 
życie całe było jednem pasmem szamotania się du
cha z niemocą. Ten polski Dante prowadzi nas uo 
Gehenny bólów i rozczarowań, odsłania walkę du
cha i prawa duchowi należne

Prelegent w szczegółowym 'ozbiorze omawiał 
osnowę każdego obrazu, szedł za Ideą Wyspiańskie
go I usiłował wprowadzić audytoryum w nieodga- 
dniony iaDirynt ducha poety, przepojonego w izjo
nerstwem, którego podstawą było gorące ukuchanie 
ideałów narodowych i zapatrzenie się w jego ka
mienną przeszłość oczyma wieszcz? -prorok*.

Zajmujący w treści, a wykwintny w formie od
czyt dał słuchaczom w szczegółach obraz myśli

h i  u o  o

przewodniej „Legionu44, a tem samem był pożąda
nym komentarzem do dzieła, które ma za dni kil
ka przemówić do nas ze sceny całą potęgą plasty
ki i żywego słowa. Prelegent kwestyę iusceuizacy 
„Legionu4' 1 swoich w tej mierze zapatrywań p0‘ 
zostawił zupełnie na boku, nie chcąc zapewne u 
przedzać wrażeń, jakie gotuje dla publiczności dy
rekcja teatru.

Dochód z odczytu przeznaczono na Zwiąsek ar 
tystów polskich.

m Mila Mi
(Telejnm y „Nowej Reformy44 z d. 24 listopada)

F aryz. Dyrekbya kolei państw, donosi, że 
katastrofa na moście na rzece T h o n e t spo
wodowaną zostaia usunięciem się jednego fila 
ra, podmytego przez powóaź. L i c z b a  o f i a r  
wynosi Drftńfdopodobnie 22. Siedmiu ludzi ze 
słuzoy koiej iwej dotąd uie odnaleziono.

Saumur. Żołnierze iażynieryi wyratowali pod 
różnych pociągu, który nlegi wypadkowi, którzy 
schronili się na dach wagonu.

Furyż. Z puu grazów pociągu, który uległ 
batastrofie pod M o n t r e u i l  B e l l a y ,  wydo- 
syto notad 22 zwłok Przypuszczają, że wszy- 
kcy inni oodróżai, z wyjątkiem kilku,"zginęli.

Dzienniki bardzo ostro a t a u u j ą  r z ą d  za 
lekkomyślność, z jaką prowadzi ruch kolejowy. 
Okazało się bowiem, że już przed dwuma taty 
zwrócono uwagę rząd a, iż most pod Montreuil 
Bellay jest uszkodzony i powinien być zastą 
piony przez nowy most.

.Dzienniki opisują bohaterskie wprost wysiłki 
niektórych podróżnych i żołnierzy, p rzyb y łych  
na pomoc, którzy chcieli ratować nieszczęśli 
wych. podróżnych. Wielu jednak ratujących przy 
tein zginęło

(Mm (Mo-ftircdtt.
(Telegramy „Nowej Reformy44 z d, 24 listopada.)

O barda&eR,
G irlin. „Lec. Anzeiger" dwnosi, że dyrekeye 

towarzystw okrętowych otrzymały zawiadomie
nie, iż Dardanele n ie  są  z a m k n i ę t e  dla 
handlu neutralnego.

Konstantynopol. Rząd wioski zawiadomił rzą
dy, angiebk: i włoski, o zamierzonej b l o k a 
d z i e  D a r d a n e l O w .  Ambasadorowie angiel
ski i rosyjski udali się następnie dc Porty, po 
czem odbyło się nadzwyczajne posiedzenie rady 
ministrów.

Okrucieństwa wisslrfe,
Londyn. Specjalny korespondent, wysrany 

przez „N. York World" i ^Westmioster Gazet 
te" lo Tripolisu, nazwiskiem C u l l a g b ,  wy
głosił po powrocie do Londynu na bardzo li 
cznen zgi„madzeuiu wykład, ilustrowany obra
zami świetlnerai, o o k r u c i e ń s t w a c h  w ł o 
s k i c h  w T r i p o i i s i e W  czasie wykładu doszło 
do  s k a n d a l i c z n y c h  s c en,  ponieważ 0D6- 
cni na zgromadzeniu Włosi chcieli przerwać 
wykład i rozbić zgromadzenie, p o l i c y a  j e  
d n a k i c h  r o z p ę d z i ł a .  vVywody Cullagha 
wywołały o g r o m n ą  s e n s a c y ę .

Między innemi opowiadał on, ze Włosi prze
chodzili raz koło jakiejś wsi arabskiej. Nagle 
padiy na Włochow dwa strzały, z których je
den miał zranić jednego Włocha w nogę Mimo 
usilnych »tarań i— oświadczył mówca —  me 
uuało mi się tego żołnierza odszukać, alo z po
wodu tych strzałów straciło życia 4000 Ara
bów.

Przyjęto rezolncyę, wzywającą Cullagha, aby 
za pośrednictwem posłów p r z e d ł o ż y ł  k o n  
k r e t n e  f a k t a  p a r l a m e n t o w i ,  celem 
umożliwienia akcyl sądn rozjemczego w Ha
dze.

Medyolan. „Seccolo" donosi, że do Tarentu 
pizybyły n o w e  a p a r a t y ,  które połączone z 
torpedowcami, mają czynić miny morskie nie- 
szkodliwemi dla okrętów wojennych.

Proces o pośrednictwo.
Wiedeń. Równocześuie z procesem prowizyj 

nym w Arakowie odbył się w Wiednia proces 
o prowizję w sprawie sprzedaży t e r e n ó w  
u a l t o w y c h  ministra D ł u g o s z a  konsorcjum 
ang.elskiemu. W skardze powiedz.ano, że pos. 
'ł-igosz, który był do rieds wna właścicielem 

terenów naftowych w Tustanowicach, miał w 
n*ch u dział 60 proc., podczas gdy 40 pioc. było 
wmsnośc.ą córki bar. Poppera, Eweiiny. Z koń
cem maja b. ; tereny te zostały sprzedane kar 
packiemi; „Oil Company" w Londynie za 7 mi
lionów.

Wczorajsza rozprawa toczyła się p r z e c i w  
E w e i m i e  P o p p e r ó w n i e .  Wytoczyło ją 
bidio montaniczue, na którego czele stał nie
jaki p, Spitz. Twierdzi on, że pośredniczył w 
tej sprzedaży. Otóż obecnie skarży on o zwrot 
kosztów i prowizyę w kwocie 14C.000 koron 
Zastępca Popperównej, adwokat wiedeński dr 
BI e c h ,  oswiraczył, że Pnpperówna niema n c 
wspólnego z tą sprawą i nikomu nie dawała 
polecenia pośredniczenia.

Do JSpitza zwracał się w tej sp”awie bar. 
Bertold Popper. Dr Blech zwrócił jednak uwa
gę, że główny wpływ miał tu pos. Długosz, 
któ.y był głównym właścicielem. Spitz zwrócił 
się zatem za pośrednictwem jednego z lwow
skich adwokatów do p Długosza, ten jednak 
bawił wtedy w Jmndynie, gdzie pertraktował 
z karpacklem „Oil Company44. Na jego telegra- 
ficioe wezwanie udała s ę tara także bar. Pop 
perowna, aoy podpisać kontrakt. Spitz udał się 
tam również, nie miał judnak żadnego udziału 
przy sprzedaży. Przy sprzedaży pośredniczył 
szwagier Długosza, Tomasz VIasz.

Proces odroczono dla wezwania dalszych 
świadków.

p u d r ó i y  a r c^ k s ię G ia .
Wiedeń. Wielkie zdziwienie wywołało tu na

gie prze. wanie podróży arcyks. Karola Fran
ciszka Józefa, który wraz z małżonką Zytą 
miał udać się do Sarajewa. W Jabłonicy jednak 
musiał arcyksiążę podróż przerwać, ponieważ 
zarząd kolei odmówił przyczepienia salonowegc 
wagonu austryackiego,, którym jechał arcyksiążę 
ae pociąga węgierskiego.

Przesilenie w Anglii.
Lonayn. „Fali-Mail Gazetce* aonosi, ze w 

Anglii przygotowuje się wielkie p r z e s i l e n i e .  
Jest możliwem, że w ciąga dwóch tygodni na
stąpi r o z w i ą z a n i e  I z b y  g mi n .  —  Główną 
jednak przyczyną przesilenia nie bęazie może 
sprawa polityki zagranicznej, l e c z  k o n f l i k t  
z I r  a n d c z y k a r a i  w spiawie „home-rulu44. 
Konflikt ten tak się zaostrzył, że jedynem wyj
ściem jest r o z w i ą z a n i e  I z b y  gmi n.  Grey 
zamierza podać się do dymisyi, w razie gdjby 
jego oświadczenia, który złoży w poniedziałek 
na posiedzeniu I„by gmin, nie zadowolniły ca
łej Izby.

io&?a w £*arsyi.
Teheran. (E . Reutera). Rząd mmł jeszcze 

wczoraj udzielić odpowiedzi rządów, rosyjskie
mu, że żądanie w sprawie posiadłości ks. Szua 
es Saltaeeh zostało spełnione. Wojskc rządowe 
odniosło koło Szairut zwycięstwo.

Roboty feanaSows.
Wiedeń. Jak się-dowiaduję, także miuister 

ai ln R o e s s l e r  udaje się do Galicji na n 
roczyste rozpoczęcie robót kanałowych.

&nui@TL®Gnc T, S u.
Wiedbń. Koło pclskie uchwaliło n? wczoraj-; 

szem posiedzenia odbyć wspólną konferencję 
z prezjdynm T. S L. w s p r a w i e  u pań-/ 
s t w o w i e n i a  s z i i o ł  ś r e a n i c h  u t r z y m y . ’ 
w a n y c h  p r z e z  T. S. L. Kouferencya ta od 
będzie się w e ś i o d ę  29 b. m.

Tokio. Były minister spraw zagranicznych 
hr. K o in n r a, zmarł.

Po zamkil^li? aan&ra.
Kraków, 24 listopad*.”

z  To!Vtt "y»twa wzajemnych ubezpieczeń w 
Krakowie. a ia ja  Rady nadzorczej Tow. wzaj, 
ubezpieczeń rozpoczjna dzisiaj i jutro swo;e prace 
■'5/sya pJnej Rady rozpocznie się dnia 27 b. m 
Międzj innymi nt porządku dziennym są obrady 
nai utworzeniem nowego działu uoezpieezeniowego 
od włamań. * *

Samobjjsiwo adwokaia. Z P r a g i  te legrafu 
ją : A dw okat tnte szy S t u m p f ,  ktdry ucitk l stąd 
zostaw iw szy w ielk ie długi, m iał popełnić, zdaniem  
tutejszych  dzienników , s a m o b ó j s t w o  w  K i j o -
w i e.

(Milicz (9 Ctiinacii.
( l  eiegramy „Nowej Reformy'4 z 24 lissupada)

Republika cbldsba.
Londyn. Z P e k i n u  donoszą: Zamierzonem 

jest utworzenie r e p u b l i k i  c h i ń s k i e j  na 
wzór szwajcarski z radą związkową na czele 
Stoiica ma być przeniesiona do N a n k i n u . —  
W tych dniach ma być ogłoszony p r o w i z o 
r y c z n y  r z ą d  r e p u b l i k a ń s k i  Jla t/ałych 
Chin.

Walki poe. Hanbau.
■ Pekin. (B. Reutera). Wojska, stojące naprze

ciw siebie koło Nanking, j-iszcze ni6 stoczyły 
bitwy, ponieważ wojska Cesarskie cofnęły się 
poza mury miasta. Koło Hankau wojsko cesar
skie pobiło oddział powstańców, W  niedzielę 
cesarskie baterye ostrzeliwały łódź torpedową 
rewolucjonistów. Łódź, jakkolwiek uszkudzoua. 
zdołała uciec.

leietofliczne 1 \mM\m

ńfimfoniDści „Kowel aetormy*4
z 24 listopada.

Urzędnicy groią bierni m oporem.
tfledeii. Wtzorą’ odbyło się tu zgromadzenie 

u r z ę d n i k ó w  p o c z t o w y c h  w obecności 
wielu posłów. Urzędnicy uchwalili czekać ho 
1C grudnia. Gdyby nie było widokow załatwie
nia ustawy o a w a n s i e  c z a s o w y m  przed 
Nowym Rokiem, urzędnicy pocztowi rozpoczną 
b i e r n y  opór .

Wiec gorpodnlo-szynbarskl.
Wiedeń Wczoraj wieczo-em odbył się tn 

w i e c  g o s p o d n i o - s z y n k a r s k i ,  w obec 
ności reprezentantów wszystł ich krajów austrya 
ckich. Uchwalone p r o t e s t  przeciw zamierzo
nemu podwyższeniu podatku od piwa. Dziś udaje 
się do ministra skarbu deputacya szynkarzy w 
tej snrawie.

Poiar. Z  S a r a j e w a  te leg ra fu ją : M iasto V i-  
s o k o  stoi oJ godziny 3 rano w  płom ieniach. D o 
tąd zgorza ło  300 dom ów.

'M i hatasirofa ImIgdo.
Przy ul, Kremerowskiej w Kiakowie, przy n*wO 

budującym się domu zawaliło się dzisiaj o godzinie 
11 na parterze podstemplowanie betonowe.

Skutki katastrofy fatalne. O ś m i u  r o b o t n i -  
Etfw r a n n y c h ,  z tych ceglar? Orzechowski jest 
ciężko ranny.

Odpoweazi./.; iy redaktor i wydawca: 
‘ Ć T I o h a ł  g  ^  i .

Zwrot w sytuacyi.
(Telegramy „Nowej Reformy" z d. 24 'istopada)

Wiedeń Komisya b u d ż e t o w a  obradować 
jędzie dziś przez cały dzień. Nie jest jednak 
jeszcze pewnem, czy p r o w r z o r y u m  b u d ż e 
t o w o  będzie dziś w komisyi załatwione, w ka
żdym razie wejdzie ono w przyszłym tygodniu 
na Dorządek dzienny Izby posłów. Uchwalenie 
prowizoryum budżetowego nie natrafi na żadne 
trudności ani w II, ani w III czytaniu, zwła
szcza po wczurajszej konferencji przewodniczą-, 
cyck prawie wszystkich klubów, z wyjątkiem 
Ukraińców, u prezydenta Sylyestra. - 

Prawdopodobnie utworzona będzie p r z y b o 
c z n a  r a d a  p a r l a m e n t a r n a ,  czyli t. zw. 
k o n w e n t  s e n i o r ó w  z 10 członków. Ma to 
d jć instymeya stata, chociaż 3iliński wyraził 
na wczorajszej konferencji zdanie, że taki kon
went z 10 członków będzie za ciężki i oświad
czył się za tem, aby tę liczbę zmniejszyć tak, 
aby w sbiad kurweatu wchodził jeder przea 
stawiciel każdego stronnictwa.

Jako znaczne polepszenie sytuacyi. uważać 
też należy zajęcie przez S ł ó w j e ń c ó w  łago
dniejszego stanowiska wobec rządu. Poseł Su- 
s t e r s i  t z oświadczył bowiem, że cofa geueral 
ny protest, jaki był wniósł przeciw odsyłaniu 
jakichkolwiek przedłożet bez pierwszego czyta- 
nia do komisyi. Takie samo oświadczenie złożył 
imieniem cńrześcijańsko-socyalnych poseł Fuchs.

Hr, S t u e r g k h  stara się obecnie, aby przed 
świętami zalatw.ono nie tylko pierwsze czyta
nie ustaw wojskowych, ale : pierwsze czytanie 
uataw podatkowych tak, aby można je było 
przekazać komisyom, któreby w czasie feryi 
parlamentarnych poświąteeznych, które potrwają 
dwa miesiące, mogły nad temi przedlożeniaioi 
obradować. :

Ustawa U T z ę d n . c z a  będzie w przyszłym 
tygodniu wniesiona do Izby posłów i prawdo
podobnie bez pierwszego czytania odesłana bę
dzie do komisyi.

Czesi oświadczyli dziś oiicyalnie, że p r z y j 
m u j ą  referaty w komisyach, cc jest dowodem 
zwrotu Czechów do p-acy pozytywnej w parla
mencie.

Ulgi uleszkanloice.
Wiedeń. Na wczorajszem posiedzeniu komisyi 

drożyźnianei poseł dr Adolf G r o s s  przedsta
wił uchwalony w subkonrtecie projekt ustawy 
w sprawie państwowej o p i e k i  m i e s z k a n i o 
we j .  Podług tego projektu mc się przeznaczyć 
jeszcze 2 miliony koron na fundnsz opiem mie
szkań za lata 1911 i 19x2, oraz 2 miliony ko
ron na krótkie zaliczki dla spółek mieszkanio
wych. ktoreby nie mogły zdobyć się na żądane 
w ustawie 10 proc. kosztow budowy.

Projekt przyjęto i wybrano reteremen dla 
Izby dra A. Grossa. P-zyjęto też po referacie 
tegoż posła jego projekt ustawy w spiawie 
u lg  p o d a t k o w y c h  i należytościowych dla 
spółek budowlanych o użyteczności publicznej.

Następnie referował dr Adolf Gross o przed
łożeniu rządowem w sprawie u lg  p o d a t k o 
w y c h  dJa przebudówek i nowycb budowli ma
łych mieszkań. Obrad wczoraj jeszcze nic ukoń
czono.

N A D E S J t A N E .
Artykuły w tym dz'a le aie poonodzą od

rsdskjnńi.

t
SMUn tlucMi

przezywszy lat 32

oputizouy iw. Sakramentami, zmarł po kró
tkiej i ciężkiej choroDie duła 23 listopada 

1911 roku.

W ciężkim smutku pozostali matka, brat 
i rodzina zapraszają na obrzęd pogrzebowy, 
który odbędzie się w sobotę dnia 25 b. rn. 
o godzicie' 3 po południu z domu żałoby 
przy ul. 3atorego L. 1 wprost na miejsce 

wiecznego spoczynku

N a b o że ń s tw o  żałobne
odpiawionein zostanie w sobytę 25 b. m. 
o godzinie 10 rano w koście'e 0 0 . Zmar

twychwstańców ’ ?

5S^ r ó I  i l a £ p e t S € * s
najlepsze Y e r g ć  bibułki do papierosów Próbki

francc u M. T r a m e r a ,  Lwoa-. Bernsteina L. M. 
8 9 T 3  2 14

D R i T A B O R
d e n t y i t a  —  c, . b u  1 5 .

Oidynuje od godz:ny 9 — 12 i od 3 — 6. D.a P. p. 
Akademików zni/Ai. Ambulatoryum dia ubo.eieh 
od 8 — 9. Dla służby ceny względne. 9037 3 20

O znanym  środku przeciw  pad iczcn  pierw sza po
waga, prefosrr dr L . K ,  k ieru jący  lekarz pfljfltf'- 
niki C hariić, członek  k. w ęg. aan. F a d y  kra j /wej, 
tak się w yraża : „D a n y  mi przetw ór „E p ile p ti-o n ', 
zastosowasenj w  p oliliIin 'czn oj o rd y n a c ji  w -k lk:i 
wypadkach z dobrem  skutkiem . Obok działania, pa* 
daczkę uśm ierza jącego, by ło  w idoczne także 8*ut>  
czne działanie na iw . rżen ie  się k rw i44. — -Skłać 
g łów ny dia G a licy i i B ukow iny w aptece F o r t .  
C 4 r a l e w s l i I « ‘ g O ,  K raków , ni. Szczepańska 1 .15 . 

15S6 3 4

•M&

Wiedeń. 24 listopada. vGiełda połedaiowa) 
kurt: 117*52. Renta majowa 91 90. Re.i.a k < , -ooowe 

węg erska 90’70. Akcye ..ust-, zakł. kred. 81.*-2£ ń ;eyn 
węg. zakł. kred. 848-— . Akcye ADglobauku £ 4-/o  
Akî yfc Unionkankc 823'ćO. Akcye tlan^yeroinu 643-Só. 
Akcye Landerbanka 546-— . Akcye kolei państwowych 
701*50. Loar.Dardy ll0 7 5  Akcye fr,etyki brani 7 7 0 - - .  
Akcye tytoniowe O— -— . Alpiny 810'25. Riina-.VnrnnTi 
676-50. Akcye praskiego A'ow. ze’aznego 2730— . Lon 
tureckie 2t4-— Ruble — . Skoda 678 ŁO. Akyye ga> 
lń Banku hipotccmego 0 —•—

Uaposob.enie: spokojne- ,
serlla, 24 listopada, .ł is lli  porwana.)
Akcye Jtoiyiawc 204-75. Tcw  dyskontowe 196 62, 
Uijmobiaais: spokojne.

Giełda warszawska 
Warszawa, 24 listopada. - ■
4-procentowa renta rosyjskr 92 35 rb.; preimów ka c 

1664 roku — •—  rb.; pr< iniówka z lod8 roka — — 
4‘ 1,-proo. obiigacye no Warszawy 90-60: 5-prco, iożi 
czka rosyjska 1 emisyi 96’ — b,; .-proc, poż^oak. II 
emisji 370-50; sidaohecide 530’— , 4 ‘ ą-croc, listy ziem
skie <iB-60 rb; 4-proo. listy Aemśkie 85'40 rb.; 5-proe. 
listy miasta Warszawy 83 Jj rb.; 4'1,-prooentowe Uszy 
miŁBia Waroirw/ 89-— rb.; 5-pro;entcwe listy łódLkip 
90-8f m \ ; lisi- miasta Lodź. 333-—  iub.; akcye Bau- 
kn brudL m. Łodi’’ 330'— rb.; akcye banan handlowe
go warDzawskiego 443‘— rb,; akcye warszLWzkiogo Bar
an handl. VII emisji 522-- rb.; Cukrownie 370-—  b.; 
Starachowice IŁO-—  rb.; Lilpop 157-—- rb.; Rudzki 
697-50; Rudzki nowe 134-50 rb.; Zawiercie 325-—  r„. 
Zjrardow 290-50 rb.; Putiłów 146-— ib.; 5-proc. piotr 
kowskie S l‘30 rb.; Bormau-Szwede 380-—  rb.; Berlir 
x6-2C'/t.

T ele^ r. J< a e fic i R ia k ó irNakład ogrodniczy św. Józefa
J J p  A R i e r o e o n y c b  c h ł o p c ó w  w  E r ą h o w l e ,  u l .  I 4 n r m e l l c f e »  W

poleca: naskona, cebulki, sańzonKi, rozsadę, s zc ze p y , krzewy, róże, rośliny doniczkowe1 podejmuje 
się urządzania ogrodów. O b s a d za n ia  żardynier, skrzynek, balkonow i grobów oraz d e k o rac yi sal 
■ kościołów. W ielki w y b ó r k w ia tó w  c ię ty c h — B u k ie ty  i w ień ce od najskromniejszych do naj wykwintni ij- 
szjeh. N a  żą d a n ie  cenniki d a rm o  i o p ła tn ie . Zakład utrzymuje z własnej' pracy okoio 80 sierot



Nr, 535 N O  t  i  Ir fi F  n  R  S i B Piątek 24 Listopada 1911.

X M e  1 U M rk
t  przedp., łaź. itd., światło elektr. 1 duży 
pokój frontowy z osobn. kloz., zaraz do wym 
jęcia w domu przy ul. Mogilskie j. Wiadomość 
na miejscu, lub w domach sąsiednich u Lu
bomirskich 1. 43—41. 9078 1 3

D w i e  r e a ln o ś c i
nowe, korufortowne i rentowne, w dziel
nicy V i YI, sprzedam oddzielnie z po
rodu  przeniesienia. Pośrednictwo wy
kluczone. Zgłoszenia pisemnie do GL 
Ageneyi Hopcasa i Salomonowei, Kra 
ków, Sławkowssa 2, p o i ,Renta". ~

9089 1 o

Sprowadziłem wielki transport

• W
różnych gatunków kompot., jadalń, i  t. d., 
bukowińskie, sztetyny, styrvjskip i t. p. 
22— 26 hal. funt. Floryańska 57, osta
tni sklep przy Bramie Fioryońskiej. 

8925 7 8

Sc sprzedania
w'zeK iekki o ewu siedzejiach, na jednego ko
ma. Wiadomość: ul. Basztowa 19, zakład ta 
picerskx. y079 1 3

60 E , ,  patent rolkę, 3 lato w ruchu, je3t do 
sprzedania bardzo tanio t powouu powiększę- 
na zakładu. Zgłoszenia listowne przyjmuje 

Adm. J f. Reformy pod „Motor 9083“ . 9083 1 10

m

m i m i k
z jkończcną szkołą terłińską i ŵ deDską 

U d z i e l a  t e a c y j  c z e s a n i a
Przyjmuje także roboty włosowe.

Uskutecznia lównieź

„ M A N I € U H E “
  O. Czaczka
J E 3 i r * r V c ! & : S Q ,  1 3

8831 3 6

Dz. !, której po przebudowie przysłu
guje o jn m a s lo le tn ie  u w oln ien ie  od  
p od a ih ów , wraz z gotowemi bardzo 
horzysfcneni planami. Wiadomość w skle 
pie p. Kecbta, ul. Floryańska 2, lub u 
archit. B Toibego, ul. Straszewskiego 
11, w godz. 9— 10 i 5— 6. &077 l 3

Wiktor Barabasz
S k ła d  fo rte p ia n ó w , pianm  i h a r

monium
Kraków, Rynek gł. 39. Linia A-B.
Poleca instrumenta doborowe z pier
wszorzędnych labryk krajowych 
i zagranicznych. Wyłączne zastę

pstwo L. Bosendorfera. 
Wielki wybór w instrumentach 
284 przegranych. 113 o

S i u O f y i M
przj ul. św. Marka C1 (między ul, Szpitalną 
a Floryańcką) i przy ni Pańskiej 11, dostar
czają węgla jaworznickiego po K HO za cetnar, 
w kaź-ioj ilości podłng życzenia rąbane, już z 
dostawą Jo domu. . 8937 4 4

więsszej ilości potrzebuje handel«. Syku!®wiM®go
S m a k ó w , S z e w s k a  2 1 .

8896 4 5 '

j*ensęonat Podlasie
Kraków, Loretańska 4

z komfortem urządzony Tel. międzymiasf 2310, 
8702 3 10

[ f i l nu i
M. Nadel, fryzyer, Kraków, Szpitalna 40, 
vis-ń-vis Teatru. 8822 6 10

ZAKOPANE
Fensyssaai „tf!rd !e iv ia  i k a 1

ul. Kościelna 10. 8802 5 15
Nowo umeblowany, położenie południo
we. Kuchnia zdrowa, ceny przystępne, 
pianino w miejscu. Telefon Nr 208/U

§d»i i Sl(4, M ów
S y c a b  3 7  8553 8 3

polecają najlepszą krajową 
Oliwę maszynową N r 0 po 56 K

„  „  , N r 1 po 48 K
r  „  N i 2 po 42 E
« r kaukas. Nr 1 po 36 K
r  „ r Nr 2 po 30 K

za 100 kg
O l i w a  l e c e r & k a .

Nfcjlepsza oliwa rzepakowa do 
św iecen ia .

Smarowidła kraj. i belgijskie.
Wiaderka oo gaszenia ornia.

L a t a r k i  s t a j e n n e
w największym wyborze.

N a  2 — 4  g o d z. dzien n ie
poszukuje zajęcia buchalter-korespondent, bie
gły pisarz ma izynowy. Zgłoszenia: „S am o* 
d . ieU  y “  poste . estantu K ra k ów , okazicielo
wi kwitu inseratowego. 8990 3 3

Poszukuję
większej parceli budowlanej wraz z o- 
grodem przy linii tramwajowej. Listo
wne zgmszenia pod adresem: Józef Be- 
reta, budowniczy, Wiślna 9, 8s50 5 5

MAD FORTEM®
pl&nin i iiarmoniiim 
oraz wysożyczalnia 

2 Y & M W F A  R A B Y
Krakó?v, u l. ćw . la r *  13

poleca najlepsze instrumenta Braci Stingl 
i k.Iku inuych firm. Fort. używane kró
tkie zawsze na składzie. 7509 22 o

Kwiezoty
po najniższych cenach wysyła firma 

G iżyck i i W ” irw al, N o"ty T arg .
8884 6 6

Tłuste gęsi, kaczki
wysyła hodowla drobiu w Lipnicy Wielkiej-koło 
Nowego Sącza. 3 kaczki 5 Mg., netto 7 K 20 h. 
I 1/, gęs- 5 klg. netto 8 K 20 h, czyszczone, 
z wątróbkami. Wysyłka w każdej ilości. 8920

II abuszeila p o i
Kraków, Słowiańska 2.

Ili li. ta i W
w Krakowie

przyjmie p r a k t y k a n t a  z ukończoną 
czwartą klasą gimnazjalną lub realną. 

9013 3 3

Handel to™ ów korzbuhyth
win i delikatesów, pokoje do śniadań Mi
chała Hanusza, Kraków, Karmelicka 46, 
pOSZUkuje 9017 3 4

: p r a k t y k a n t a .

u
poszumu]e na krótki czas jakiegokolwiek zaję
cia w Krakowie. P. W. pnste rest. Bierza.iów, 
ł . ' 8**91 3 3

Jut czas
na zbliżający się karnawał zamówić sobie mój 
obficie ii astr. główny katalog z około 4000 
odbitek przedmiotów nżytkvwyoh i na podarki 
wszelkiego rodzaju, za darmo, opłacony. C. i 
nadw. dostawca H a n u s  K o n r a a ,  w Briix 
Nr. 700 (Czechy). 0S30 4 7

ni! m
używane, w dobrym sianie. Wiadomość: ulica 
Szpitalna 40, u fryzjera, 9030 3 3

Polecając się łaskawej pamięci P. T, 
klienteli, zawiadamiam, że moją praco
wnię- sukien dnmskicb pod firmą:

A m a l i a  T o M & f ó O w a
przeniosłam z dniem 15 listopada z ul. 
Sławkowskiej 1. 6, III p., na ul. długa 
1. 34 , 1 p

Z wysokim szacunkiem 
wio 3 3 A m alia  W b la s s o w a .

♦ ♦  '  -*-i ^

Pokoju kawalerskiego
skromnego, z pościelą, poszukuje J. Ł. 
poste restante Kraków. 9070 2 2

MieMlnieJe!sM38.
III  p.: 3 pokoje, przedp., łazienka, ku
chnia, balkon, zaraz do wynajęci a. Wia 
domość u stróża. 8342 10 o

R ea ln ość  p iętrow a
przy głównej ulicy w Podgórzu do sprze
dania. Wiadomość: Rh G. poste resjtante 
Kraków. 9033 2 3

Poszukuje poioMoalc
udziału w spółce łowieckiej niedaleko 
Eiakowa. Oferty pod „W. T.“ przyjmuje 
A dministracya ..N. Reformy".- 9042 3 3

W Bochni :
Jujt murowany o trzech pokojach i kuchni, z 
‘/morgowym ogrodem do sprzedania. W i a do 

mość tamże ul. Kościuszki u p. Maksysia.
• 9058 2 5

Sklep ‘ ,  z iTiaplą
do sprzcdanL z wolnej ręki za bardzo przystę
pną cc-nę. Kraków, Batorego 12. 9905 2 2

na

9018 3 4

Pożyczki osobiste
na 4 do 6 ’/„ od 200 kór. począwszy, porę
czycieli, na raty miesięczne pu 4 kor. dla osób 
każdego stanu, szybko i dyskretnie przeprowa
dza Filip Feld, Dom bankowo-giełdowy. Buda- 
pest YIL, Rdkoczi-nt, Nr. 71. 8704 8 8

Święta i M 'owy Rek
Polskicłi Malarzy 

Wielki wybór 
8998 2 o :: :: Najmniej

u  M i ;  M i l a  M n
K rak ów , śiługa 4.

00 9 »

METODA BEBLITZA
udzielają lekcy, osobnych i zbiorowych: 

F r a n c u z  z  wyższ. wykształ,

A n g ji* x  z wyższ. wykształ

M a m l ą c  z wyzsz. wyks^tatc. 
Krsków, św. Jana 3 ,1 p. 6037 50 o

Znakomite zegarki

Z E N I T U
odznaczone najwyższą nagrodą w Pa
ryżu — poleca w wiblkim wyborze 
w zlocie, srebrze f m :talu: W. O ow - 
g ia ilo , zegarmistrz, K ra k ów , u l. F lo- 
.y a ń  k a  1. 19. 6535 29 SO

%

nową, w dzielnicy IV lub Y Zgłosze
nia: nl. Krowoderska 55, parter. Pośre
dnictwo wykluczone. 9032 2 3

M r a w i a c

Stanisław Wejoikigwisz
Nowy Sącz, ul. Jagiellonka IS

poleca na obecny sezon zimowy bogaty 
wybór materyułów angielskie.! i krajo
wych. Przyjmuje również zam ów ienia  
na wszelkie rodzaje futer męskich po 
cenach przystępnych. —  Pierwszorzędne 

wj kończenie. 8913 4 4

Prawdziwe wiedeńskie harmonijki
najlepszej jakości i lardzu 
nmcnc wykonane. Nr 5810 
klawiszy, 2 x 2  chóry, 4 ba
sy, 1 r? id, 72 głosy, opra
wa polituri,wana na pali- 
sandrowo lub na , \sno-jasio- 
nowo, wielkość 97x15 cm.

 ̂  ̂ 14'50 K. Nr 581/,. T^kama,
- - ale z I stalowemi głosami 

spreżynjwemi 16-50 K. Nr 51. 10 klawiszy, 
2 chóry, 3 lasy, 50 głosów Ajas, oprawa iurit. 
palisandru lub jasnego jasionu, 2 9 x1 6  cm. 
mająca. 15 -50 K. Nr 51*/,. Tak^sama z I siaio- 
wemig'osamisprężynowemil7'5oK, N rllO  UDA 
19 rejestrów. 6 basów, silne głosy, jasno-^asio- 
nowij lab dumno poljtwowmn. op.awa, w iel
kość 27. <16*/., cm. 18 K Nr 110 I /4. Taka 
sama, większa 38 X 17 cm. 21 K. Ler sze har
monijki po 27-50, 34-— . 58‘ - ,  60'— K. Niema 
ryzy' a ! Wymlaia uorwolona lęb zwrot pieniędzy 1 
Wysyłka za zaliczka. — C. f k nąuworny ao- 
stawoc H a - - j  (C o n ra d a  drii : Nr 844 
uzoohy). Katalog główny z okbło 4.000 odbitek 
« .armo opła :ony. ^  0474 6 10

Ładcy M  ozdeSsa
U/.yuRCf go  m ożn a  u ży w a ją c  j>Syriu „G RASYI“ .

Nadrje zarostowi odpowiednią formę, robi wios iniokbn, a zawierając 
w swym składzie no tp środki porost pobadzaja.ee, odżywiając arńbuiki, 
wzmacnia go Ostrzega się przed naśtadownictwami! „G BA ZY^11 do 
stae mcr.na po cenie 1 K za liakon w Krakowie: li P. Relma i Sp. 
Linia A-B. -  Orog. Zopotha i Ski u!. Sienna -  Drog. Stan. Tomcszow- 

skiego. Zwierzyniecka. 8830 1 20
Wyro# i główny SMad wysyłkowy Faoryka chcio £, MATULI, Radomyśl Wie’ki,

F a j l e p s z s  z e e f a r k i
odznaczone złotym i srebrnym medalem, poleca słynna w świecie firma 

Pierwsza fabryka ze«arów c. i k. nadw. dostawca
H ANN S K O N R A D T f  ( B r u x ,  N r  6 3 5  C z e c h y )  

K  S * 8 0 .
Najrzetelniejsze 3-letn ie pisemne poręczenie. Systemu 
Knsk.ipf patent zegarek 4 — , z podwójną kopertą 6 «o K, 
szwajcarskiego systemu Roskopf patent, zegarek 5'— K 
prawa ziwie srebrny zegarek remont oar z wnętrzem 
„Gloria“ 640 K, z podwójną kopertą metalowy zegarek 
remont. Tuła 9 50 K, budzik konkiuencyjny 2‘90 K  
zegarek czarnoleski 2 50 K .Niemu ryzyka! Wymian? 

dozwolona lub zwrot pieniędzy.
Wysyłka za zaliczką lub po otrzymaniu należytości. 6465 4 6

około 4000 odbitek na żądanie za darmo opłacony-

PnewM siiH iw u j i Uczy
z kwiecia akacyj (spec-yalność wigierska). W y
syła 5 kg. opłatwe, za 8 K, zs zaliczką, ur 
6a or wielka hodowla pszczół, Gti!gaheviz. W ęary 

8530 17 30

( d j ^ .  S QiaP T. UrzędniKÓw pań-
stwowycb, "autonomi

cznych, oficerów, adwokatów, notaryoszy, le
karzy, inżynierów, księży, profesorów, nauczy
cieli i straży skarbowej do najmożliwszej wy
sokości na 30-letnią spłatę załatwia za tondy- 
ktem 1 bez infnnnacyi w sprawie ubezpieczenia 
na życie adziela ustnie lub pisemnie Reprezen- 
racya ,B c r m  le n  V t*P C inu“  Lwów, ul. Ko
pernika 28, Ilpiętrn 8457 10 13

I
t y g o d n i o w o  

m o ż n a  s o b i e  s p ł a c a ć  u

§ •  Z a h n a
w  K r a k o w i e , -  p r z >  u l i 

c y  f i o r y a ń s k i e j  3. 3 1 .
dostawę1- związku c. k. urzędników państw., 
wszelkie jubilerskie przedmioty srebrna i złote 
oraz wszelkiego rodzaju z ogary i zegarki z naj
sławniejszych fabryk, z 5-letnią gwarancyą, po 
t s a d t r  n rsk leS i ą e n a c h ,  a mianowicie: ze
garek prawdziwy Roskopf Patent za 1 3  k o r . ,  
Omega srebrny za 2 4  k o r . ,  Zegarek złoty 
za 1 8  k o .* .,  Łańcuszek zloty 14-karatowy za 
9  k o r . .  Łańcuszek srebrny za 1 k o r . ,  jakoteż 
14-karat. złote pierścionki i kolczyki po 3  k o r . ,  
z  p o w o d u  w i e l k i e g o  z a p a s u .  8343 3 6

N a  r e u m a t y z m
gościec, po trzał fischias) i łamania po
leca się usmier*ające nacieranie, od wie
lu lat ogromnie rozpowszechnione, przez 
wielu lekarzy ordynowano i przez zna- 
komitościnzn me L iolm en tu m  G aoltiie- 
r ia e  tió ju posltam  z prawnie zarejestr. 

marką ochronną

u R t a W O L *
chemikadra Juliusza Franzosa, aptekarza 
w Tarnopolu. Cena flakonu 80 hal. — 10 
flnkonów 6 koron, nie licząc opakowania 
i iranko. '"ysiące listów dziękczynnych 
do przeglądnięcia. Dwa razy dziennie 
wysyłka pocztowa. — Do na Dy ci a w apte
ce e emika D ra i i l ln w a  F ran zosa  
.. T a rn o p o lu . V  K ra k ow ie  w piece 

W Isznlew sK iegO  i F .ayka, jakoteż 
w d- gneryach P a o b u ck ie g o , K ellera , 
W U nts w e k le g o  i  Z op om a  746 43 o

2  Drukan.’ LiteracKie- w pąkowie, ul. JągieUoóska 10

Główna wygrana 1 0 0 .0 0 9  rm a n k ó ii nrzy ciągnieniu, które się odbyło d. 1 sierpnia 
1911, padła na l o s  t u r e c k i ,  kupiony na sptaty miesięczne.

Ł O Ś T 11 '
6 eią^.ieA na rok najbli/.sze jaż dnia 30 Psf^paslij B i l

Główna wygrana na przemian f r a u k ó w

poważny apt
du miejscowej, rozsprzedaży artykułu 
spożywczego, poszukiwany zaraz. Zgło
szenia: K. Ansrełns, ul. św. Marka 19,

9028 2 3

Lando
" *  ■- V

lekkie, u a cztery uboby. używane aie w dobrym 
stanie za przystępną cenę do nabycia u ’ p. 
Piotra Forafiuskic-go, rymarza, ul, Długa I. 34, 
w Krakowio. 9031 2 6

P o s z u k u je
posady rządca ekonomiczny, lat 34, fachowiec, 
z 14-ief nią praktyką w większych gospodar
stwach. Zgwszenia pod K. R. przyjmuje Admi
nistracja PN. Reformy". 9027 2 3

10 K I
poszukuje handel towarów korzennych 
R e l f a  G lebserjo  w  T arn ow ie ,

9021

InteÛntaa panno
samodzielnie pracująca, biegh w koresponden 
cyi polskiej i  niemieckiej, znajdzie natychmia
stowe umieszczenie. Reflektuje się na pierwszo
rzędną siłę, która może okazać dobre reterencje. 
Oferty t y l k o  pisemne wprost do t s iD r y k i  i . i  i -  
t e r a c o w  „ P o i O i t i a “  w Podgórzu. Biaro
Wolska 1. 9048 2 3

4 0 0 . 0 0 0 ' franków
zlotem cez poU-ącenia.

Los na podstawie dzisiejszej ceny za gotówkę około 250 K lub na 49 ,/'7 rały miesię
cznej po 6*— K. . „

2 losy tylko na 49 ' U raty miesięcznej po 12* — K.
3 „ „ . 44 „ mżfcsieozE- po 20*— *».
5 ■ „ „ 49 rat miesięcznych po 30*— K.

g R F  Każdy los musi być wycieknięty. 'TJtSB 
Natychmiastowe w,.łączni prawo gry już po złożeniu pierwszej raty na prawne potwier
dzenie kupna. — Zamówienia przekazom pocztowym. . . . .  8863 3 S

W iedeńsk i dom  w y m ia ry  R obert R o i l i  er
Wiedeń IV„ Hauptstrasse 20 a. BMf” Tylko Paalanernol.

Krahdw, ul Szewska 14
eskontuje weksle i rymesy kupieckie, udziela dogo
dnego kredytu kupcom i przemysłowcom na iaktury, 
otwarte pretensye książkowe z podkładem wekslo
wym. Przyjmuie wkładki na książeczki za oprocen
towaniem

5 ®

Papiery pod t©?ty, pa
piery koronkowe na półki, 
bibułki na kwift® bibułka 
miota do wazonów - - -

poleca

Teofil
o r a k t i w ,  ul, 4

obol apteki. 8994 3 o

T r z o iM a
(*/3) część kamienicy świetnie się rentującej, 
z porodów osobistych tario do sprzeaan!a. Sto
sunki prawne wspćtwłaścicipli miedzy sobą, ja 
koteż do lokatorów zuoełnie i "ściśle uregulo
wane. lnformacyj udzieli tylko nieanunimowym 
rcflektaniom. —  Okaziciel kwitu inseratowego 
Nr 9053 posto rest. Kraków . 9053 2 3

wyborne, naturalne v-iuo dalimilyńskic 
białe, czerwone i krwav,re, wysyłam od 
50 litr. wzwyż w beczkach, mianowicie: 
białe 3 letnie, czyste ,ak mstro litr 65 h, 
czerwone, mocne, łagodne litr 65 h, 
krwawe, ciemne, aromatyczne (także 
dla chorycL nc iolądek) litr "0 li, na 
dworcu kolei Fiumo. Zbiór prób
w 5 kg. skrzynkce -l K, oplatnie, do 
nabycia. Elu) Pauk, Ekspo-t tylna, 
Rjeka (, iutnej. Cennik darmo i oplatnie.

6989 30 30

U III

od dnia złożenia wypłaca dziennie bez wypowiedze
nia 2000 K — większą kwotę za zezwoleniom 'Dy
rekcji; podatek rentowy opłaca Zakład z własnych
funduszów. 8699 3 6

J f |  G o d z i n y  u r z ę d o w e  o d  9 — 1  i  o d  3 — 5 .

zapowiadające umiane pogo 
dy 24—48 godzin naprzód.

Nr 2 IV. Pięknie wykonany, 
dach mchem pokryty, termo
metr w mocnej skrzynce, 
ściany posypane błyszcze- 

i niem z 2 figurami, 19 cm. 
.wysokie 14*/, cm. szerokie 

1-30 K 
Domk' w inpazem wyko
naniu 1*80, 2 * - ,  2*50 ”  
i więcej, T’ros-ę zażądać ka- 
tąlogu. Wcsyła po otrzyma
niu należytości ’ ub za za

ś w ie c ić  z zaso b n o śc i firą ia

Hanna Konrad
c. i k. uaair. dostawca B?Ax C73 (Czechy), 
Katalog główny z około 4000 odbitek ua żąda
nie każdemu zadarmó, opłacony. 6o03 5 6

liczką znana w

■Ą -* i ( f g  : ł

P . I A S O g k l E G O !

6661 31 u

Madame, de Forrieres udziela języka 
francusKiego EP.eiodą B eriitza . Pen- 
syonat Jolanta, Graniczna 14. 8985 2 5

m iuiiui?
umeblowani' do wynajęcia. Karmelicka 3, II p. 

‘ 9011 2 3

I t o c i y e i o l l a
poszukuje lckcyj na prowincyi. K m it - c ik ,  
T rzc in ica . 9020 2 |

H £ i n d l o v A / : e c
z dz>ałn żelaza, rodem z Prus zachodnich, obt^ 
cnie na Górnym Ślrskn. obeznany z wszelkie- , 
mi gałęziami swego zawodu, także w buchalte- 
ryi, przyjmie posadę w Krakowie lub na pro
wincyi. Zgłoszenia 3964 przyjmuje Admi- 
nistracye „Nowej Reformy". 8964 2 2 !

B c ^ p ł a t i a i e
wysyłam Każdemu swój y lelki o- 
bficie ilustr. główny katalog io -  
koio 400t odonek mocnych, do
brych I tanich wyrobów wszel
kiego rodzaju. ( i k. nadw. do
stawca HANNS KOIIKAD, uom- 

wysyłkowy wyrobów 
muzycznych, Briix Nr 64 ) (Cze
chy). Skrzypce dla uczniów, bez 
siu, czka po 4'80. 5*50, 6*— ,  6'80 K, 
smyczki po 0-80, l -—, 1-40 1'80 K. 

Niema ryzyka. Dozwolona wymiana lnb zwrot 
pieniędzj 6479 9 10

Większego miejsca
ewentualnie ze stajnią, nadającego się 
do ustawienia wozów ciężarowych, po
szukuje się do wynajęcia lub kupna. 
Zgłoszenia listowne pod 9015 przyjmuje 
Administracya .,N Reformy", • 9015 3 3

Do nabycia ł y l N  w le
pszych handlach delikate
sów i cukierniach. Zastę
pca: Pawe»l UnteitArńi- 
ser, K ra k ó ii. .30112024

B i-oń  m y ś l iw s k ą
wy hor m o 

, ostrzelaną, w 
najlepszej" ja
kości, poleca 
c. i k. nadw. 

dostawca
' l a r r r. K o n r a d , Briin, n r  u / 9  (tii,echy).
DiOieltowki- Lancastra ze stal. lufami i łoży
skiem o srebrnych prążkach, garnitur z okrą
głą oprawą, bom i rączka pistoletowa 16 k fi* , 
38'—, 48'—, 55'—, 62-—, 7o-— K i wyżej 
Dubeltówka- Hammerless automat, bez kurków, 
potrójne zamknięcie Greonera, zamek z zabez
pieczeniem 112 K. Największy wybór broni my
śliwskiej i rewolwerów znajuzie każdy w  mym 
katalogu głównym, który każdemu wysyła się 
za darmo, opłacony. , 6509 5 u

Dlaczego wzmaga 
się używanie

Dra W e ra  urcszKu 
do pieczyma

z miesiąca na miesiąc, z roku 
na roh ?

1. Ponieważ jest niezbędnym 
przetworem do przyrządzenia 
wybornych i zdrowych babek, 
wszelkiego rodzaju pieczywa i 
łatwych do strawienia legumin,

2. Ponieważ zupełnie wyłącza 
v’szelkie nieudanie się, na jakie 
lest się narażonym przy użyciu 
zacieru względnie drożdży tu 
i tam.

3. Ponieważ przepisy, które 
niezliczone razy okazały się wy
bór nem' i zostały wypróbowane 
we własnej knchni, rozdaje się 
w pięknych książeczkach za- 
darmo opłacone.

Spróbować samemu, a znaj
dzie sie jeszcze więcej powo
dów. 4941 l  2

Dostać można wszędzie!

fU ądca drukarni u .  K- Górski.

02211014


